Wychodzi codziennie o godzinie 5 po połu- | 
dniu z wyjatkiem dni poświątecznych. 


Numer pojedyńczy kosztuje w miejseu 5 cen- 
tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Admini- 
stracyi ulica Czarnieckiego l. 8. — Ekspedycya 
miejscowa w Ageneyi dzienników St. Sokotowskie- | 
go; Pasaż Rausmanna 1. 9. — Listy należy fran- 
kować. 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakeyi nr. 8. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 28 
stycznia b. r. nadać najmiłościwiej posia- 
dającemu tytuł i charakter szefa sekcyi 
radcy nadwornemu i ministeryalnemu w Mi- 
nisterstwie cesarskiego i królewskiego Domu 
oraz Spraw zagranicznych, Gabryelowi H e- 
ves Vavyrikowi, przejść na własną jego 
prośbę w stan stałego spoczynku i nadać mu 
przy tej sposobności wielką wstęgę orderu 
Franciszka Józefa. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 28 
stycznia b. r. w skutek wiernopoddańczego 
raportu, złożonego przez Ministra cesarskie- 
go i królewskiego Domu oraz spraw zagra- 
T zamianować najmiłościwiej posia- 
dającego tytuł i charakter radcy nadworne- 
go i po oae radcę sekcyi dr. ka 
adi Kuchsw rade} nadwornym i mini- 
steryalnylu, a posiauającego tytuł i RF 
kter radcy SR sekrotiwza nadwornego i 
ministeryalnego Karoja imila Wattenwyl 
Brunnera radcą sekcyi w Ministerstwie 
cesarskiego i królewskiego Domu oraz spraw 
zagranicznych. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 28 
stycznia b. r. nadać najmiłościwiej radcom 
sekcyi w Ministerstwie cesarskiego i królew- 
skiego Domu oraz spraw zagranicznych dr. 
Wiktorowi Hochsteden-Hohenhof Hof- 
stattnerowi i Oskarowi W da 
Bergerowi, tytuł i charakter radców nad- 


2 POD AKRYKANSKIEGO NIEBA 


(Józef hr. Potocki : Notatki myśliwskie z Afryki. 
Somali. Warszawa. Gebethner i Wolf. 1897). 


MEW 


„Wtem zoczylem, jak Alikhar, idący z 
Zamoyskim, dzidą coś przed siebie wska- 
zał; usłyszałem strzał, potem ryk, drugi 
strzał, dziki okrzyk tryumfu z ust Somali- 
sów — lew legł rozciągnięty przed nogami 
Zamoyskiego. Pierwszą kulę dostał w “zad, 
drugą, gdy się odwrócił i wprost na my- 
śliwych uderzył, w łeb — i padł od niej 
nieżywy. 

„Trudno opisać radość, jaka nas ogar- 
nęła, i dziką uciechę poczciwych Somali- 
sów, którzy tak dzielnie lwa zatrzymali i o- 
saczyli. Ledwo mieliśmy czas ochłonąć z do- 
znanego wrażenia, i pysznemu trofeum się 
przypatrzyć, gdy Alikhar nas odciągnął i na 
trop drugiego lwa naprowadził, który się od 
pierwszej sztuki odłączył i zaległ zapewne 
niedaleko od swego towarzysza. 

„dropiciele, puściwszy się za śladem, 
niebawem zatoczyli kółko i wskazali przed 
sobą niewielki klomb krzewów i trawy, w 
którym lew miał sie znajdować. 

„Grudziński, któremu pierwszy strzał 
odstąpiłem, wszedł do środka półkola; my 
dwaj ustawiliśmy się po obu jego stronach. 

„Wtem odezwał się krótki urwany ryk, 
lew pomknął w wysokiej trawie naprzeciw 
myśliwych. Grudziński go zoczył, lecz za 
daleko i nie dosyć wyraźnie, i strzału nie 


Sobota. 29 Stycznia 1898 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł., 
rocznie 12 zł. 
| 8 zł., miesięcznie 1 zł. Prenumerata zagraniezna: W Niemoc T 1 zł. 60 ct. 


4 zł„ miesięcznie 1 zł. 35 et. W miejscu: 


półrocznie 8 zł., 
półrocznie 6 zł, kwartalnie. 
miesięcznie. 


We zi Oh innych państwach 1 zł. 90 et. miesięcznie. 


„Przewodnik naukowy £ literacki", 


dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzy- 


mają cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do 


końca czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 ct., 
drudzy 30 et. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. 


wornych i ministeryalnych, a sekretarzowi 
nadwornemu i ministeryalnemu, Maksymilia- 
nowi baronowi Gagernowi tytuł i charakter 
radcy sekcyi z Ro ara od taksy. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z. dnia 28 
stycznia b. r. nadać najmiłościwiej star- 
szemu werkmistrzowi Jackowi Strojkowi 
i werkmistrzowi, Janowi Banasowi, w war- 
statach kolei państwowej w Przemyślu, przy 
sposobności przeniesienia ich w stan stałego 
spoczynku, srebrne krzyże zasługi. 


Pan Namiestnik zamianował prakty - 
kanta budownictwa, Henryka Lacka, c. k. 
adjunktem budownietwa w galic. państwo- 
wej służbie budowniczej. 


Dnia 25 stycznia 1898 wydano i rozesła- 
no z c. k. nadwornej i państwowej drukarni w 
Wiedniu, V zeszyt Dziennika ustaw państwa w 
wydaniu niemieckiem. 


Zeszyt ten zawiera : 


. 16. Obwieszczenie Ministerstwa handlu z 
dnia u stycznia b.r., mocą którego podano 
do publicznej wiadomości dodatkowe prze- 
pisy do ordynacyi cechowniczej z dnia 19 
grudnia 1872 (Dz. u. p. nr.171), wzglę- 
dnie do VI dodatku tejże ordynacyi (Ob- 
wieszczenie Ministerstwa handlu z dnia 12 
sierpnia 1879 Dz. u. p. nr. 106). 


17. Obwieszczenie Ministerstwa kolei żela- 
znych z dnia 10 stycznia b. r., w sprawie 
zmiany dokumentu koncesyjnego z dnia 11 
lipca 1896 (Dz. u. p. nr. 124), na bu- 
dowę wąskotorowej kolei lokalnej St. Pólten- 
Kirchberg nad Pielach (kolej przez dolinę 
pielachską). 


. 18. Drugi dodatek do przepisów wykonaw- 
czych do TV głównego rozdziału ustawy 
z dnia 25 października 1896 (Dz. u. p. 


Nr. 


ryzykował. Konni Somalisi, jak strzała, pu- 
ścili się za nim; nie upłynęło kilka minut, 
gdy go znów okrążyli, zatrzymali i wskazali 
nam maleńką przestrzeń wysokiej trawy, 
w której zwierz się przyczaił. 

„Alikhar, który w podobnych chwilach 
rzeczywiście jest nadzwyczajny, w mgnieniu 
oka znalazł się przy Grudzińskim i razem 
z nim podszedł kilka kroków, a my znów 
rozstawiliśmy się po bokach. Po chwili zno- 
wu rozległ się strzał, i lwica z kulą, jakby 
wycyrklowaną między ślepia, padła nieżywa 
z ręki Grudzińskiego. 

„Takiego rezultatu przy pierwszem ze 
lwami spotkaniu jako żywo nie śmiałem się 
spodziewać, to też radość moich towarzyszów 
nie była większa od mojej“. 

Że powrót polskich myśliwych do o- 
sady był prawdziwie tryumfalnym — doda- 
wać chyba zbyteczna. Dzień ten stanowił 
nadto dobrą wróżbę na przyszłość, z tem 
większym więc zapałem ruszyła gromadka, 
wrażeń cheiwa, w głąb nieznanego kraju. 

Przytoczony powyżej ustęp z ciekawej ksią- 


nr. 220), w sprawie bezpośrednich po- 
datków osobowych. (Obwieszezone reskryp- 
tem Ministerstwa skarbu z dnia 12 sty- 
cznia b. r). 

Nr. 19. Oesarskie rozporządzenie z dnia 28 sty- 
cznia b. r., w sprawie zaniechania spro- 
stowań odpisów podatku gruntowego, jakie 
bądź już zezwolono na podstawie prowi- 
zorycznego wymiaru podatku gruntowego 
za rok 1897, a to z powodu klęsk ele- 
mentarnych, bądź cyfrowo przygotowano. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 28 stycznia. 


(Projekt ustawy o kartelach.) 


(III) Dla wykazania wszelkich zadań, 
jakie nadzór nad kartelami wkłada na Pań- 
stwo, tworzy nowa ustawa osobny organ. 

Jest to specyalna komisya przy Mini- 
sterstwie skarbu, urzędująca pod przewodni- 
ctwem Ministra skarbu, lub ad 
przezeń zastępcy. Składać ma się z 12 ezłon- 
ków, z których połowę powołuje Minister 
skarbu z pomiędzy urzędników Ministerstwa 
skarbu i innych interesowanych Ministerstw, 
poiowę na pewien oznaczony okres działa- 
nia z kół ludzi fachowych. Urzędnicy władz 
podatkowych wykonawczych nie mogą być |, 
członkami komisyi. 

Przed każdem zakazaniem kartelu sa- 
mego lub uchwały kartelowej ma Minister- 
stwo, jak już wspomnieliśmy, żądać opinii 
komisyi. Prócz tego może Ministerstwo po- 
wierzyć komisyi tej wykonywanie nadzoru 
państwowego nad kartelami. 

Dla wykonywania tego nadzoru może 
nadto Ministerstwo skarbu lub i sama komi- 
misya kartelowa ustanawiać osobnych czy to 
stale czy od wypadku do wypadku miano- 
wanych komisarzy. Komisarzom tym? przy- 
sługuje tak, jak samemu Ministerstwu, pra- 
wo wglądania w księgi i zapiski kartelu, zwie- 


kwartalnie || 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen- 


„ tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza. 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Stanisława So- 
kołowskiego Pasaż Hausmanna l. 9; we Franeyi, 
w Paryżu wyłącznie agencya pana Adama Boule- 
vard Raspail Nr. 105 bis. 


dzania jego składów i sklepów, jak i skła- 
dów i sklepów poszczególnych przedsiębior- 
ców, którzy do kartelu należą, wreszcie pra- 
wo żądania od tych przedsiębiorców wszel- 
kich wyjaśnień odnoszących się do stosun- 
ków kartelu na zewnątrz i wewnątrz. IL Gil 
komisarze nie mogą być organami wykona- 
wczych władz podatkowych. Zakres działa- 
nia komisyi i komisarzy kartelowych unor- 
muje zresztą osobne rozporządzenie, — Tak 
członkowie komisyi kartelowej w Minister- 
stwie skarbu, jak i komisarze osobno usta- 
nawiani, o ile nie są urzędnikami państwo- 
wymi w czynnej służbie, mają składać przy- 
rzeczenie zachowania tajemnicy urzędowej 
na ręce przewodniczącego zwłaszcza zaś roz- 
ciąga się obowiązek trzymania w tajemnicy 
na prowadzenie interesów i stosunki han- 
dlowe przedsiębiorstwa ($$. 11 i 12). Naru- 
szenie też tego obowiązku jest, jak zaraz 
wspomnimy, surowo karane. 

Nowa ustawa kartelowa ma mieć zasto- 
sowanie, z chwilą wejścia w życie, i do kar- 
teli już istniejących przed nią. Kartele te 

mają w ciągu miesiąca od wejścia w zycie 
nowej ustawy zrobić zgłoszenia przepisane 
$. 4, o których wyżej mówiliśmy ($. 18) 
$$. 14—18 włącznie nowego projektu zawie- 
rają postanowienia karne, gg. 19 i 20, nor- 
mują odpowiedzialność majątkową za kary 
porządkowe i pieniężne, jakoteż odpowiedzial- 
ność kaucyi, którą ewentualnie Ministerstwo 
złożyć poleciło. 

Naruszenia bowiem przepisów nowej 

ustawy mają być surowo karane. 

Przedewszystkiem mogą mieć zastoso- 
wanie kary porządkowe. 

I tak postanawia $. 14 projektu, że 
jeżeli zgłoszenia przepisane w $$. 4 i 18 u- 
stawy, t. j. zgłoszenia statutu; zmian statu- 
tu; uchwał odnoszących się do oznaczenia 
cen, ilości produktu, stosunków zakupna lub 
zbytu; tak przez zawiązujące się dopiero kar- 
tele, jak i i przez te, które nowa ustawa wszedł- 
szy w życie już zastanie, w przepisanym ter- 
minie nie nastąpią; mają być za zaniecha- 
nie tych zgłoszeń każdym razem karani: 
kierownik kartelu, czlonkowie tegoż lub ich 
zastępcy, wreszcie przy osobach prawnych 


do samego dzieła polskiego podróżnika ode- 
słać. 

Po dwóch pierwszych lwach padło wię- 
cej tych „przepięknych królów pustyni; znaj- 
idowały się wśród trofeów wspaniałe okazy, 
którychby naszym myśliwym niejeden an- 
gielski zapalony pozazdrościł sportsman. Obok 
lwów, strzelano do kozłów i antylop, pilnie 
baczących, by je nie podszedł niespodzianie 
przybysz z Europy. Mimo trudności polowa- 
nia zabito wciągu jednego dnia 27 sztuk 
owych pięknych żwierząt. 

Z kolei nastąpiło spotkanie ze słoniem 
i nosorożcem. 


Nosorożców jest w Somalilandzie dosyć, 
w stosunku atoli do olbrzymiego obszaru nie 
nadto wiele, często też niejeden dzień stra- 
cić wypadnie na bezowocnem tropieniu oka- 
załego afrykańskiego mieszkańca. „Idąc za 
śladem, należy być ciągle gotowym do strzału, 
bo niewiadomo, czy zwierza dojdzie się po 
kilku krokach, czy po całodziennym marszu. 
Przytem chodzi się cicho, ostrożnie, zważa- 


lecz na skórze jest mnasadzony, i zwierz 
może nim dowolnie poruszać“. 

Pierwszy okaz nosorożca w kraju So- 
mali upolował w r. 1892. Anglik Swayne. — 
Polskim sportsmenom udało się stosunkowo 
| w dość krótkim czasie zastrzelić pyszny okaz 
samicy, osierocone zaś przez nią malutkie 
nosorożątko jak pies trzymało się obozu, mu- 
siano więc nabyć krowę, by jej mlekiem 
karmić małego pustynnego obywatela. Z ko- 
lei upolowano pięknych okazów więcej. 

Spotkanie ze słoniami opisał autor 
również barwnie i zajmująco; nadaje się też 
ono, jak i poprzednie obrazki, do lektury 
dla dona) jącej młodzieży i znajdzie się 
z czasem niechybnie w wypisach dla szkół 
średnich, zainteresować bowiem i niejednego 
nauczyć może. 

W dniu 7 marca, rano, po wielu cie- 
kawych przygodach, objuczeni nader boga- 
temi zdobyczami, znaleźli się polscy myśliwi 
znowu na pokładzie anstryackiego parostatku 
„Imperatrix“, spiesząc z powrotem w ro- 
dzinne strony. 


żki daje zamknięty w sobie obrazek, do odtwo- | JA% owa pod nogi, s. kolce w około, Rezultatem trwałym i dla ogółu do- 
rzenia którego autor nie używa bynajmniej A "m | rg a p, si? stepnym owej kilkumiesięcznej wyprawy 
silnych naciąganych efektów, a mimo to i. R ae GUS szponach YCA |jest praca hrabiego Potockiego, której ni- 
wrażenie wywiera niemałe. Styl jego pro- Z nie pokaleczyć się“, wędrówka więć | niejsze poświęciliśmy sprawozdanie. Prze- 
sty, bezpretensyonalny, opowiadanie nie e e e 1 czytawszy końcowy pełen zachwytu ustęp 
rwie się, czytelnika me nuży, z przyje- |) taki D u a ore „Notatkach myśliwskich z Afryki“, pewni 


mnością więc pochłania on kartę po kar- 


mu upolowanie pięknego okazu nosorożca 


jesteśmy, że wycieczka do kraju Somali nie 


cie, rozdział za rozdziałem, żałując, że jest dokońezeniem, ale tylko dalszym 
nadto prędko dotarł do końca ozdobnie ka kilkunastudniowy trud sowicie wy- ciągiem z takiem powodzeniem rozpoczętej 
wydanego dzieła. — I sprawozdawca chę- 7-5) ak seryl dzieł podróżniczych szanownego autora; 


tnieby powtórzył na tem miejscu więcej, 


„Nosorożec Somalilandu ma dwa rogi 


z niecierpliwością więc oczekujemy nowego 


tomu, który z całym spokojem liczyć może 
na równe — jak i dotychczasowe — uznanie 
Michał Rolle. 


frontowe, podobny jest zupełnie do swego 
centralno- -afrykańskiego krewniaka, różni się 
zaś znacznie od nosorożca indyjskiego, który 
tylko jeden róg posiada. Dziwną jest wła- | 
ściwością tego rogu, że nie wyrasta z kości, 


nieraz bardzo barwnych, z werwą i gorą- 
czką prawdziwie myśliwską skreślonych u- 
stępów z książki hr. Potockiego, lecz zwię- 
kszyłoby to znacznie objętość przygodnego 
artykułu, rad więc nie rad musi czytelników 


ich zastępcy, o ile im winę można przypi- 
sać, karą pieniężną, która może dochodzić 
do wysokości 2000 zł. w. a. Takiej samej 
karze porządkowej podpadnie notaryusz, któ- 
ry nie spełni ciężącego na nim wedle §. 4 
obowiązku zgłoszenia ze swej strony statutu 
lub zmian tegoż. Jeżeliby zaś wymienione 
wyżej osoby wzbraniały się udzielić władzom 
państwowym wyjaśnień, do których wedle 
nowej ustawy są obowiązane, mogą być 
obłożone karą pieniężną, aż do wysokości 
5000 zł. w. a. Przy ponownem wzbranianiu 
się może Ministerstwo skarbu zabronić dal- 
szego istnienia kartelu. 

Prócz kar porządkowych uznaje nadto 
nowa ustawa pewne cięższe naruszenia jej 

rzepisów za przestępstwa, które mają być 
Fano w zwykłej drodze karnej. 

I tak wedle $. 15 staje się winnym 
przestępstwa i ma być karany aresztem 
od dni ośmiu do 3 miesięcy albo karą pie- 
niężną od 100 do 5000 zł. w. a, kto świa- 
domie lub z wielkiego niedbalstwa, przy 
zgłoszeniu lub wyjaśnieniu, do jakich wedle 
ustawy jest obowiązany, podaje fakta nie- 
prawdziwe lub w punktach dla osądzenia 
działalności kartelu ważnych, istotnie niedo- 
kładne. 

Wedle $. 16 zaś staje się winnym ;ró- 
wnież przestępstwa i ma być karany are- 
sztem do 6 miesięcy lub karą pieniężną od 
2000 do 10.000 zł. w. a., kto świadomie lub 
z wielkiego niedbalstwa: 


1. bierze, wbrew zakazowi władzy pań- 
stwowej lub przed upływem terminu 14 dnio- 
wego od zgłoszenia kartelu (przed którym to 
terminem kartelom czynności swych rozpo- 
ząć mie wolno) udział w działalności kar- 
alu; 

2. wykonywa uchwałę kartelową zabro- 
niong przez władzę: par stwową; 

8. bierze udział w kartelu, który wszedł 
w życie: 

a) na podstawie statutu nie zgłoszo- 
nego; 

b) nie trzymając się postanowień sta- 
tutu; 

c) z innymi jak w statucie zawartymi 
układami ; 

d) bez wszelkiego statutu; 

4. przekracza zakaz w ustępie drugim 
$. 3 zawarty t. j. zakaz zmów i umów obję- 
tych $. 2 dawniejszej ustawy koalicyjnej z 
r. 1870. 

$. 17 zawiera przepisy karne na wy- 

dek naruszenia przez członków komisyi 
Bralowej obowiązków włożonych na nich 
ustawą. 

Mianowicie postanawia, że jeżeli człon- 
kowie komisyi kartełowej, którzy nie są u- 
rzędnikami państwowymi w czynnej służbie, 
naruszą obowiązek tajemnicy urzędowej, to 
Minister skarbu może ich natychmiast z ich 
urzędowania usunąć. Przy obciążających o- 
kolicznościach nałoży się na nich nadto 
kara porządkowa pieniężna w wysokości aż 
do 1000 zł. Urzędnicy państwowi przy ta- 
kiem naruszeniu tajemnicy urzędowej będą 
podlegali istniejącym przepisom dyscypli- 
narnym. 
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Nakładanie kar porządkowych ($$. 14 
i 17) przysłuża politycznej władzy krajowej 
(Namiestnictwu), przeciw której orzeczeniu 
można wnieść zażalenie do Ministerstwa 
skarbu w ciągu dni 14. Kompetentną do 
nałożenia kary jest ta polityczna władza kra- 
jowa, w której okręgu urzędowym narusze- 
nie ustawy nastąpiło. Kary porządkowe 
pieniężne wpływają do skarbu Państwa. 

Przestępstwa określone $$. 15 i 16 u- 
stawy, podlegają zwykłym sądom karnym i 
przez nie mają być sądzone. Sciganie ich 
następuje z urzędu (t. z. nie dopiero na 
wniosek stron poszkodowanych). Przy zamia- 
nie kar pieniężnych na karę aresztu nie- 
wolno przekroczyć granicy maxymalnej, okre- 
ślonej ustawą. 

Przedsiębiorca należący do kartelu od- 
powiada majątkowo solidarnie ze swym za- 
stępcą, za kary porządkowe nałożone na te- 
goż zastępcę wedle nowej ustawy, toż samo 
za kary pieniężne nałożone w drodze kar- 
no-sądowej za przestępstwo, którego dopu- 
ścił się zastępca składając doniesienie czy 
dając wyjaśnienie wbrew przepisom ustawy 
(przestępstwo przewidziane $. 15); za inne 
kary pieniężne nałożone w myśl przepisów 
ustawy w drodze sądowo-karnej, wskutek 
przestępstwa przez zastępcę przedsiębiorcy 
popełnionego, odpowiada przedsiębiorca so- 
lidarnie tylko wtedy, jeżeli przestępstwo po- 
pełniono wskutek jego zlecenie lub z jego 
wiedzą, albo gdyby przy użyciu należytej u- 
wagi 1 staranności byłby mógł przeszkodzić 
przestępstwu. 

Odpowiedzialności majątkowej przedsię- 
biorcy tak unormowanej, można będzie do- 
chodzić w drodze! prawno-cywilnej ($. 18). 

Kaucya, złożona przez kierownictwo kar- 
telu, ma odpowiadać za wszystkie od chwili 
złożenia jej, na kierownika, członków kar- 
telu lub ich zastępców nałożone kary pienię- 
żne, czy to porządkowe, czy orzeczone w 
drodze sądowo karnej. Władza państwowa 
ma w pierwszym rzędzie prawa do kaucyi, 
celem ściągnięcia kar powyższych. W wy- 
padkach przestępstw, przewidzianych ustę- 
pem 1) i 2) $. 16 (t. z. w wypadku brania 
udziału w kartelu przez władzę państwową 
zabronionym lub przed upływem terminu od 
zgłoszenia przepisanego i w wypadku wyko- 
nywania zabronionej uchwały  kartelowej) 
może Ministerstwo skarbu, po wysłuchaniu 
komisyi kartelowej, uznać złożoną kaucyę za 
przepadłą całkowicie lub częściowo. Kaucye 
i kwoty częściowe z nich, uznane za prze- 
padłe, wpływają do Skarbu państwowego i 
musi nastąpić na polecenie Ministerstwa 
skarbu złożenie nowej kaucyi, względnie u- 
zupełnienie kaucyi, którą częściowo uznano 
za przepadłą. Jeżeli w ogóle nie złożono 
kaucyi do dni 14, licząc od polecenia zło- 
żenia jej przez Ministerstwo skarbu, albo po 
uznaniu jej za przepadłą, w tymże terminie 
do pierwotnej wysokości jej nie uzupełnio- 
no, może Ministerstwo skarbu albo zabronić 
istnienia kartelu, albo zarządzić ściągnięcie 
całej kaucyi, czy brakującej jej części w dro- 
dze egzekucyi politycznej ($. 19). 

wp. 


Z Sejmów krajowych. 


PORA 


Sejm czeski, po kilkudniowej prze- 
rwie, odbędzie dzisiaj posiedzenie. 

W sejmie morawskim, na wczoraj- 
szem posiedzeniu Młodoczech poseł Silany 
w dłuższem przemówieniu uzasadniał swój 
wniosek, wzywający Rząd, aby natychmiast 
przedsięwziął środki celem zaopiekowania się 
narodowemi mniejszościami. Mowca zaznaczył, 
że dzisiaj walka narodowościowa dosięgła 
szczytu, że byłby czas do przeprowadzenia 
sprawiedliwej ugody, ponieważ ustawiczna 
walka przyczynia się jedynie do wzmocnie- 
nia stronnictw najskrajniejszych. Niemey po- 
winni zmienić swą taktykę, póki czas. Wnio- 
sek ten odesłano do komisji. 

W ciągu posiedzenia sejmu zdarzył się 
następujący epizod. W czasie odczytywania 
spisu wniesionych petycyj p. Pokorny uza- 
sadniał petycyę o utworzenie czeskiej szkoły 
realnej. Podczas przemówienia jego zjawiła 
się nagle w sali obrad uboga kobieta z dzie- 
ekiem na ręku — a trzymając w drugiej rę- 
ce petycyę, przemówiła w czeskim języku do 
zdumionych posłów, prosząc, aby posłowie 
przychylili się do prośby o udzielenie pen- 
syi jej mężowi, nauczycielowi Ingelbertowi 
Grindl, który zjawił się także w sali. Od 
pięciu lat w drodze petycyi prosi on o u- 
względnienie tego podania. Grindlowa oświad- 
czyła, że w przeciwnym razie cała jej rodzi- 
na umrze z głodu. 

Marszałek krajowy zawezwał Grindlów 
do opuszczeniu sali — a gdy nie chcieli 
tego uczynić, kazał ich służbie przemocą wy- 
prowadzić z Izby. Urządzona przez posłów 
na rzecz petentów składka przyniosła dość 
sporą sume. 

Zgromadzony w Poli sejm istryjski 
przyjął 21 głosami przeciw 9 rezolucyę wnie- 
sioną przez dr. Bubbę, (Włocha) w której 
wyraża zdanie, iż przeniesienie sejmu istryj- 
skiego do Poli było aktem niekonstytucyj- 
nym. Komisarz rządowy odparł czynione 
Rządowi zarzuty. Galerye, które podczas 
przemówień posłów słoweńskich demonstro- 
wały i nie dawały im przyjść do słowa, mu- 
siały być cztery razy opróżnione. 

Sejm tryesteński przyjął zapropono- 
waną przez Wydział kraj. rezolucyę, oświadcza- 
jacą, iż sejm jest przeciwnym budowie pro- 
ponowanej przez Rząd linii kolejowej docho- 
dzącej do Gorycyi, gdyż interesom handlo- 
wym dopomódzby mogła tylko druża konku- 
rencyjna linia kolejowa, ciągnąca się do 
Tryjestu. 


Z Warszawy. 


(Pobyt ks. Imeretyńskiego w Petersburgu. 
Sprawa wynagrodzenia za stracone prawo pro- 
pinacyi. — Nowa ustawa robotnicza). 

W kołach dobrze poinformowanych za- 
pewniają, że obeeny pobyt ks. Imeretyńskie- 
go w Petersburgu pozostaje po części w 
związku z rozpatrzeniem kwestyi samorządu 


miejskiego ; sprawa wprowadzenia samorządu 
na wsi, jak się zdaje, jest w dalekiem polu 
i tego się rychło spodziewać nie można. Na 
razie pilniejszą jest sprawa uregulowania wy- 
nagrodzeń za propinacyę i sprawa zniesienia 
serwitutów. 

Co się tyczy pierwszej sprawy, to jak 
donosi Dniewnik Warszawski prace komisyi 
mającej przejrzeć kwestyę wynagrodzenia za 
prawo propinacyi, rozpoczną się w dniach 
najbliższych. Komisye mają rozstrzygnąć 
kwestyę legalności praw poszczególnych wła- 
ścicieli propinacyi, przyczem prawa do pro- 
pinacyi winny być nabyte do roku 1866 i 
potwierdzone odpowiednimi dokumentami. 
Skapitalizowanie sum wykupnych dokonane 
będzie na podstawie 5 pre. t. j. przez po- 
mnożenie przez 20 średniego dochodu, otrzy- 
mywanego z propinacyi w ciągu ostatniego 
pięciolecia. Wyjątek stanowią tylko propina- 
cye wiejskie, dla których oddzielnie ozna- 
czona będzie wysokość procentu, mającego 
po skapitalizowaniu dać normę sumy wyku- 
pnej. 

Z Nowym Rokiem starego stylu poczę- 
ła obowiązywać w całem państwie i Króle- 
stwie Polskiem nowa ustawa robotnicza. — 
Ustawa reguluje stosunki robotników, a mię- 
dzy innemi normuje długość dnia robocze- 
go na 11 godzin. Tymczasem w wielu fa- 
brykach warszawskich praca robotników nor- 
malnie była oznaczoną na 9—10 godzin na 
dobę. Nie wynika jednakże z tego, iżby nie 
pracowano dłużej. Przeciwnie robotnicy pra- 
cowali czasem po 18—14 godzin, ale za ka- 
żdą godzinę po nad dziewięć godzin płaco- 
no im osobno. Nowa ustawa po prostu za- 
brania zatrudniania robotników w zakładach 
fabrycznych i przemysłowych dłużej niżeli 
11 godzin na dobę, gdy zaś przedsiębiorey 
nie cheą podnieść płacy dotychczasowej, re- 
zultatem ograniczenia godzin pracy na dobę 
było przedewszystkiem zmniejszenie się za- 
robków robotników. Skutkiem tego w wielu 
fabrykach powstały strejki. Robotnicy żądają 
albo wyższej płacy, albo zredukowania nor- 
malnego dnia roboczego do ośmiu godzin i 
zapłaty osobnej za godziny, które po nad 
ośm godzin, do jedenastu pracować będą. 


Z Petersburga. 


(Z bieżącej chwili.) 


Onegdaj w salach carskiego pałacu Zi- 
mowego odbył się wspaniały bal, na który 
otrzymało zaproszenie 8700 osób. Bal rozpo- 
czął się polonezem. W pierwszym rzędzie szedł 
car z carową, w drugim car z infantką hi- 
szpańską, earowa zaś z ambasadorem ture- 
cekim; w trzecim car z małżonką ambasado- 
ra Wielkiej Brytanii, a carowa z ambasado- 
rem francuskim. Po polonezie rozpoczęły się 
tańce lekkie, kadryle i mazur, w których 
brali żywy udział oboje carstwo i członko- 
wie rodziny carskiej. 

Do Petersburga przybyli kuratorowie 
okręgów warszawskiego i wileńskiego. 

W przyszłym tygodniu rozpocznie czyn- 
ności komisya, powołana do ułożenia ustawy 
Politechniki kijowskiej. 


AQUE VAES 


najnowsza powieść 
WIKTORA CHERBULIEZ. 


M. 
(Ciąg dalszy). 


sannan 


Tego samego dnia po południu przyszedł 
do pani Sauvigny ksiądz Blaudès, proboszcz 
parafii, z którym chociaż protestantka, żyła 
w dobrych stosunkach; zjednała go sobie 
sprowadzeniem zakonnic do zakładu i zbu- 
dowainiem dla nich kaplicy. Ksiądz przyszedł 
do niej z interesem, ale zanim jeszcze przy- 
stąpił do rzeczy, ona pierwsza zapytała : 

— Niech ksiądz będzie łaskaw powie- 
dzieć mi, co jest prawdą w tych plotkach, 
które rozpowiadają o Mon Refuge i co się tam 
dzieje? 

— Bardzo mi przykro, ale muszę wy- 
znać, że w tem, co mówią, nie ma żadnej 

rzesady i boleję nad skandalem, jaki pani 

Fanie przynosi mojej parafii. Tak, jak w 
piśmie świętem, nazwijmy rzeczy po imieniu. 
Co możemy myśleć o bezwstydnej matce, 7któ- 
ra utrzymuje swego kochanka w jednym do- 
mu z własną córką ? 

Potem przedstawił sprawę, która go tu- 
taj przywiodła. A pani Sauvigny, słuchając 
go, myślała : 

— (zy ta młoda dziewczyna jest uoso- 
bieniem niewinności, która nie nie wie i 


nie widzi, czy istotą przewrotną i popsutą, 
nie sobie nie robiącą ze swojego wstydu i 
drugich ? 

Przypomniała sobie ładną twarzyczkę i 
jasne włosy, szare oczy i lekką postać mło- 
dej bogini... Czy było podobna ? Czyż taka 
roślina mogłaby wyrosnąć i zakwitnąć w ka- 
łuży? Niestety ! ileż to razy na błotnych ba- 
gnach kwitną nenufary ! 

Skończywszy sprawę z księdzem: 

— Księże proboszczu — rzekła zno- 
wu — jakiż jest dowód, że to wszystko nie 
są potwarze ? 

— Pani Vanesse — odrzekł ksiądz — 
popełniła nieostrożność, odprawiając kuchar- 
kę, na którą się rozgniewała i ta zemści- 
ła się, rozpowiadając wszystko. 

I wychodząc, uczynił ruch, który wy- 
raźnie mówił: Cóż na to poradzimy ? Niech 
Bóg sam dopomoże. 

Pani Sauvigny słyszała dawniej o ro- 
dzinie Vanesse, o świetnych przyjęciach, ja- 
kie dawali, ale nie znała ich nigdy tak sa- 
mo, jak ich historyi. Zapytała pana Saintis 
i okazało się, że ten bywał u nich w do- 
mu. Powiedział jej wszystko, co mu było o 
nich wiadomo, ale ezy to było wszystko ? 
czy możemy znać ludzi, u których bywamy ? 

Pani Vanesse należała do starej rodziny 
w prowincyi Limońsin, bardzo dawniej bo- 
gatej, ale zubożałej. Margrabia Honoryusz 
de Salieourt, ożeniony był ze swoją kuzynką, 
która umarła w skutek upadku z konia, po- 
zostawiając mu jedyną córkę. Panna de Sa- 
lieourt miała lat dwadzieścia pięć, po matce 
odziedziczyła gwałtowny temperament i tru- 
dno było sobie z nią dać rady, ojciec więc 
pragnął co prędzej wydać ją zamąż. Pana 
Vanesse poznano w miejscu kąpielowem. 
Panna Aurelia de Salicourt ogromne wra- 


żenie na nim zrobiła odrazu; był zręczny 
i uparty, umiał ją więc zdobyć. Panna miała 
mu za złe, że obok milionowego majątku nie 
posiadał świetnego nazwiska i zawsze żywiła 
ku niemu ukrytą pogardę. Nadto dumna, aby 
zawdzięczać mu wszystko, wymogła na ojcu, 
żeby ją wyposażył. Slub odbył się w Paryżu. 
Zaraz na drugi dzień, stary margrabia odje- 
chał do swoich dóbr, odłużonych do ostatniej 
piędzi ziemi i zakopał się tam pośród swoich 
książek, zbioru owadó i wze starym psem jako 
jedynym towarzyszem, ale zadowolony, że na 
zawsze już pozbył się obeeności swojej wy- 
niosłej córki. 

Przez przeciąg ośmnastu miesięcy pan 
Vanesse kochał się w swojej żonie, a ona po- 
mimo głębokiej pogardy, jaką czuła dla niego, 
znajdowała w tem niejaką przyjemność, że 
się kochać pozwalała. Po upływie tego czasu, 
zgodzili się na jedno, że największem szczę- 
ściem dla nich będzie żyć każdemu z osobna 
według własnej fantazyi tolerując się wza- 
jemnie. W jednym tylko tkwiła ich wspól- 
ność, to jest, że oboje lubili życia wystawne: 
dom ich utrzymany był na książęcej stopie 
a przyjęcia ich były głośne i o nich to sły- 
szała pani Sauvigny. Takie życie mogło było 
trwać długo, gdyby nie nadto nieoględna 
rozrzutność. Pan Vanesse miał sobie za punkt 
honoru nigdy nikomu nie nie odmawiać 
i takie zdobywanie sobie przyjaciół bardzo 
drogo go kosztowało. Wielki majątek stopił 
się w przeciągu lat kilku. Kłopoty następo- 
wały jedne po drugich aż nareszcie przyszła 
kolej na posażek, z takim trudem zebrany 
przez margrabiego, który zięć jego w zna- 
cznej części roztrwonił. 

Cała oddana zabawie, upojona ruchem, 
wrzawą, Zatopiona w swojej sławie, pani 
Vanesse nie spodziewała się wcale jak stra- 
sznem będzie jej przebudzenie. Mawiała zwy- 


kle: „Jestem królową na tronie i żadne smu- 
tki ani zmartwienia mnie nie obchodzą“. 


Z niestosownego tego małżeństwa uro- 
dziła się jedna córka, o której pan Saintis 
niewiele wiedział. Nie było łatwo ją poznać; 
to tylko było wiadomo, że od dziecka już 
dawała dowody rzadkiej przenikliwości; zda- 
wało się, że na świat z sobą przyniosła dar 
obserwacyi. Być może, iż otrzymała to w 
spadku po swoim dziadku, który oprócz tego 
daru nie mógł jej dać żadnego innego.... 
Ale podczas, gdy ten zapalony przyrodnik 
badał z upodobaniem życie i zwyczaje owa- 
dów, ona wolała obserwować ludzi. W wie- 
ku, w którym dzieci bawią się lalka- 
mi, największą dla niej przyjemnością by- 
ło badać twarze, uśmiechy, skrzywienia; 
próbować czytać w sercach, obiecując sobie, 
że nie da się nikomu oszukać. Wiedziała 
wszystko i wiele się nasłuchała, ale wrodzo- 
na jej duma nie pozwalała jej nigdy pod- 
słuchiwać pode drzwiami, bo i na cóż zre- 
sztą? żyła w domu, gdzie wszystko mówiło 
się otwarcie, nie obwijając w bawełnę, z ey- 
niczną swobodą. 

Nie trudno jej było przekonać się, że 
matka jej należała do rzędu zaciekłych egoi- 
stek a ojciec do ludzi bez charakteru; ale 
wiedziała także wybornie i gotowa byla ob- 
jaśnić tych, którzyby o tem nie wiedzieli, 
co znaczyło mieć kochanka i kochankę i 
pewną była, że wszyscy inni je mieli tak 
samo, jak jej ojciec i matka. Nie myślała się 
temu ani dziwić, ani tem oburzać: była to 
moda, zwyczaj przyjęty, a przecież trzeba 
było stosować się do zwyczajów. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


St. Pet. Wied. prostują wiadomość co 
do projektowanego postanowienia, że gazety 
prowincyonalne mogą być wydawane bez 
cenzury. 

P. Olenin, członek zebrania gubernial- 
nego w Kazaniu, zwrócił się do niektórych 
ziemstw, aby rozpoczęły starania u rządu o 
uwolnienie wszystkich wydawnictw ziemstwa 
od cenzury tak, iżby na przyszłość mogły 
być wydawane pod odpowiedzialnością sa- 
mych zarządów ziemskich. W odpowiedzi na 
to Moskowskija Wied. zamieściły artykuł p. t. 
„Nowe ziemskie poządania*, w którym kry- 
tykują gwałtownie wystąpienie p. Olenina, 
twierdząc, że są to wyniki liberalnych prą- 
dów, nurtujących ziemstwa i żąda, aby raz 
już położono kres szkodliwym agitacyom 
ziemstw. 

Dzienniki zapowiadają przyjazd do Pe- 
tersburga Rotszylda londyńskiego i br. Hir- 
scha, łącząc z nim projekty nowych przed- 
siębiorstw dla eksploatacyi kopalń złota na 
Wschodzie. 


KRONIKA 


Lwów, 28 stycznia. 
Kalendarz Jubileuszowy. 


28 Stycznia : 

Rok 1866. Spelniając najgorętsze życzenia 
Węgrów, udają się Najjaśniejsi Państwo do Bu- 
dapesztu, gdzie zgotowano Im świetne i zapału 
pelne przyjęcie. W Austryi pracowano właśnie 
nad wielkiem dzielem reformy wewnętrznego u- 
stroju politycznego, nie więc dziwnego, że i na 
Węgrzech obudzały się najpiękniejsze nadzieje, 
a przybycie Najjaśniejszych Państwa do stolicy 
korony św. Szczepana, najłaskawsze przyjęcie 
deputacyi kraju i przedstawionych przez nią prośb, 
nadzieją, radością i zapałem przepełniło patryo- 
tyczne serca Węgrów. 


Rok 1872. Najwyższą łaską Monarszą 
przeistoczone zostało krakowskie Towarzystwo 
nankowe, na Akademię umiejętności. 

Rok 1878. Ogłoszenie ustaw rcorganizu- 
jących Wszechnice austryackie. 


— Jego ces. i król. Wysokość Najd. 
Arcyksiążę Leopold Ferdynand, wyjechał 
dnia 24 b. m. popołudniu z Przemyśla do Salc- 
burga. 


— C. k. Dyrekcya poczt i telegra- 
tów zwraca uwagę publiczności, że na listach, 
wrzuconych do skrzynek listowych, umieszczo- 
nych na wagonach pocztowych, a to listach 
przeznaczonych do krajów reprezentowanych w 
Radzie państwa, wyciskać będzie stampilię z 
datą tylko doręczający urząd pocztowy, zaś na 
takichże listach do miejscowości, położonych w 
krajach Korony węgierskiej, w Bośnii i Herce- 
gowinie, tudzież za granicą — umieści swoją 
pieczęć także ambulans pocztowy. 

Zauważa się przy tej sposobności, że data 
na stampiliachi urzędów ambulansowych jest 
zawsze z dnia, w którym pociąg wyjechał ze 
stacyi końcowej. 

Wrzucone do wspomnianych skrzynek, a 
niedoręczone z jakiejkolwiek przyczyny listy 
pierwszego rodzaju pozostaną w oddawczym u- 
rzędzie pocztowym, aż do zgłoszenia się adre- 
sata, względnie nadawcy, chyba gdyby adres 
tegoż ostatniego był na liście podany. — W ta- 
kim bowiem razie wraca list do miejsca zamie- 
szkania nadawcy. — Niedoręczoue listy drugie- 
80 rodzaju zaś przesyłać się będzie temu urzę- 
dowi pocztowemu, któremu podlega odnośny am- 
bulans, jeśli nie będzie na liście dopisku, umo- 
żliwiającego tegoż zwrot do rąk nadawcy. 

Zaleca się zatem wysyłającym w ich wła- 
Snym interesie, by na każdym liście podawali 
swój adres, 


— Połączenie telefoniczne pemiędzy 
Lwowem a Krakowem, Bielskiem, Białą i Wie- 
dniem ma wejść w życie już w pierwszych 
dniach lutego. Obecnie odbywają się codziennie 
próby rozmów, Rozmowa, trwająca trzy minuty 
między Lwowem a Krakowem, lub Bielskiem- 
Białą kosztować będzie 1 zł., zaś między Liwo- 
wem a Wiedniem 1 74}. 50 ct. Dyrekcya poczt 
i telegrafów czyni starania, ażeby abonenci 
łwowscy mogli rozmawiać z Krakowem, Biel- 
skiem lub Wiedniem nie y głównej stacyi, ale 
wprost z domu. 

Dziś przedpołudniem miała się odbyć ge- 
neralna próba rozmowy pomiędzy Wiedniem a 
Lwowem via Kraków w obecności licznych za- 
proszonych reprezentantów władz i prasy, — zo- 
stała jednak odwołana z powodu niespodziewa- 
nej przerwy na linii pomiędzy Krakowem a 
Wiedniem. 


— Z Koła literacko-artystycznego. 
W sobotę, dnia 29 b. m. odbędzie się — jak 
już donieśliśmy — w „Kole“ drugi wieczór z 
tańcami. Początek o godzinie 9 wieczorem. 


— 0Qdczyty popularne, urządzone sia- 
raniem lwowskiego Towarzystwa oświaty ludo- 
wej, odbęda się w niedzielę 30 b. m. aż w dwóch 
salach. W szkole św. Marcina mówić będzie prof. 
dr, Ludwik Finkel o godzinie 4 popoludniu: 
„O bitwie na błoniach koło kościoła św. Mar- 
cina w r. 1695“; w szkole św. Anny o godzinie 
5 popołudniu prof, Tadensz Fiedler: „O cieple“ 
(część II). 

W ten sposób lwowskie Towarzystwo o- 
światy ludowej, tak w tym roku ruchliwe, objęło 
w sferę swej pożytecznej działalności i gęsto za- 
ludnioną dzielnicę Zółkiewską, czemu tylko przy- 
klasnąć należy. 


— Losowanie posagu. Dnia 15 sty- 
cznia 1898 odbyło się w zakładzie sierót św. 
Kazimierza we Lwowie losowanie posagu z fun- 
dacyi im. Marcelego Suchodolskiego, przezna- 
czonego dla dziewcząt zostających na wychowa- 
nin w tym zakładzie. 

Los posagowy w kwocie 940 zł. 25 ct. 
a. w. wygrała Joanna Michalina Grzywaczówna, 
urodzona w Krakowie 29 kwietnia 1885 z ro- 
dziców ślubnych Jana i Amy z Łypiaków mał- 
żonków Grzywaczów. 


— Z „Sokoła*. „Szalony pomysł“, ezte- 
roaktową farse Laufsa, odegra grono amatorów 
dnia 2 lutego b. r. w sali „Sokoła“, na dochód 
budowy drugiej sali gimnastycznej. Bilety po 
50 i30 ct., będą do nabycia w kancelaryi „So- 
koła“ już od dnia 31 b. m. między godziną 
6—8 wieczorem. 


— Wielka reduta. Podczas reduty, któ- 
ra się odbędzie w dniu f lutego r. b. w sali 
teatru hr. Skarbka, oraz w przyległych salach 
redutowych pczygrywać będą na przemiany mu- 
zyki 24 i 80 pułku piechoty. W sali sprzeda- 
wane będą: „confetti“ i węże po 10et,, bomby 
po 20 ct. i róże do batalii kwiatowej po 30 ct. 
za pakiet. 

Bilety do lóż i do amfiteatru sprzedaje od 
dnia dzisiejszego kasa teatralna. 


— Przedstawienie amatorskie w 
Dukli. Na dochód funduszu odrestanrowania 
kaplicy św. Jana z Dukli. na pustelni w gmi- 
nie Trzciana położonej, odbędzie się pod prote- 
ktoratem hr. Józefy Męcińskiej w Dukli, dnia 2 
lutego b. r. przedstawienie amatorskie, za sta- 
raniem i współudziałem członków czytelni lu- 
dowej dla Dukli i okolicy. Odegranym będzie 
obraz dramatyczny Wł. L. Anczyea „Chłopi a- 
rystokraci *. 


— Portret Mickiewicza. Komitet, zaj- 
mujący się uroczystym obchodem Mickiewicza, 
postasowit — jak wiadomo — aby w maju ty- 
dzień jeden poświęcono pamięci i hotdom, skła- 
danym nieśmiertelnemu wieszczowi. W calym 
więc kraju od dnia 21—28 maja odbywać się 
będą uroczystości na cześć Adama, gdzie tylko 
serce polskie bije, wszędzie pamięć jego będzie 
uczezona. Przy uroczystych obchodach nie po- 
winny komitety wrządzające je zapominać o tem, 


iż w każdym domu polskim powinien się 
znaleźć portret naszego wieszcza. Z okazyi 


jubileuszowej wyszło już kilka portretów, ale 
wśród nich bezwarunkowo najwięcej zalec- 
enia godnym jest portret wieszcza, wykona- 
ny przez znanego tutejszego artysię- malarza, 
p. Władysl. Czechowicza. Za model do portretu 
tego posłużyła artyście fotografia wieszcza, 
zdjęta przez M. Szwaycara w Paryżu w r. 1855. 
Zachwalać portreta tego nie mamy potrzeby, 
gdyż najlepszą pochwałą dla niego są słowa 
syna wieszcza, p. Władysława Mickiewicza. 
W liście nadesłanym do p. Czechowicza, wyraża 
się on wte słowa: „Wykonanie śliczne. Takim 
był ś. p. ojciee mój w ostatnich latach życia. 
Siostra moja pani Gorecka i ja szczerze ucieszy- 
liśmy się, że Pan się tak pięknie wywiązał z 
trudnego zadania. Spodziewam się, że wartość 
artystyczną portretu tego publiczność nasza oceni. 
Pokazałem wczoraj portret Aleksandiowi Bier- 
glowi, który przez dlugie lata codziennym był 
gościem u moich rodziców i znalazi, że jest le- 
pszym od wzoru, fotografii Szwaycara, odbitej w 
małej niezmiernie ilości egzemplarzy, a która jest 
dziś wielką rzadkością“. Zdaje się nam, że dla 
portretu pochwała to najlepsza. 


== Samobójstwo. Znany i ceniony w 
szerokich kołach naszego miasta, dr. medycyny 
i chirurgii, Stanisław Jana, rodem z Tarnowa, 
stanu wolnego, 46 lat liczący, pod 1.6 przy ul. 
Pańskiej zamieszkały, odebrał sobie dnia dzi- 
siejszego życie wystrzałem z rewolweru, wymie- 
rzonym w usta. Ś mierć natychmiast nastąpiła. 
Powodem samobójstwa był rozstrój nerwowy, 
na który dr. Jana od dluższego czasu się leczył. 
Pogrzebem zajęła się rodzina. 


— Śluby. Ślub p. Jana Janki, najstar- 
szego syna ś.p. Henryka Janki z panną Gabryelą 
Morawska, bratanicą ks. Arcybiskupa Moraw- 
skiego, odbył się w dniu 25 b. m. w Sławen- 
tynie. 

Ślub p. Józefa Laskowniekiego, zarządcy 
poczt i telegrafów w Stanisławowie (na dworeu) 
z panną Heleną Jadwigą Dobrzańską, córką Ś. p. 
Juliana i Waleryi ze Stafińskich Dobrzańskich, 
odbędzie się dnia 29 b. m. o godzinie 11 przed 
południem w kaplicy prywatnej w Zuratynie pod 
Buskiemn. 


W Zakopanem odbył się ślub panny He- 
leny Ciechomskiej, córki p. Edwarda Ciechom- 
skiego, z p. Gustawem Maurizzio, synem ś. p. 
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Pawła i Maryi ze Spargnapanich, współwła- 
ścicielem znanej w Krakowie cukierni. 


— Wyjątkowa nędza. Petronela Le- 
wicka (Lwów, ulica Stroma 1. 6), wdowa po 
funkcyonarynszu podatkowym. mająca czworo 
nieletnich dzieci i utrzymująca z pracy rąk 
80-lelniego ojca, pozostaje w zupełnej nędzy. 
Polecić ją możemy względom miłosiernych ludzi. 
Datki przyjmuje Administracya Gazety Lwow- 
skiej. 


i Zmarli w ostatnich dniach: We Lwo- 
wie, ks. Józef Szeligowski, scholastyk i radca 
konsystoryalny kapituły metropol. obrz. łać. 

W Pszczynie, na Górnym Szląsku, ks. 
Augustyn Wolczyk, poseł do Sejmu pruskiego z 
okręgu pszezyńsko-rybnickiego. 

Julia Windthorst, małżonka zmarłego przed 
4 laty głośnego przewódcy centrum katolickiego 
w parlamencie niemieckim i Sejmie pruskim, 
w 98 roku życia. 


— Na kościół w Słobódce dżuryńskiej 
(poczta Dżuryn), w miejscowości tej niezbędny, 
zbiera składki ks. Ignacy Rakszyński. Pewnym 
być można, że odezwa jego znajdzie w naszem 
społeczeństwie właściwy oddźwięk. 


— Sąd w Grudziądzu skazał chłopca 
z drukarni Gazety Grudziądzkiej, Bernarda 
Kurzyńskiego, który nie chcial wydać autora 
inkryminowanego artykułu, na 6 tygodni wię- 
zienia. 


— Katastrofa kolejowa zdarzyła się 
w tych dniach na stacyi Sosnowiec, w Króle- 
stwie Polskiem. W skutek źle nastawionej zwrot- 
nicy pociąg towarowy pruski wpadł na drugi 
pociąg towarowy, stojący na stacyi, przyczem 17 
wagonów zostało kompletnie rozbitych. Tor ko- 
lejowy mocno uszkodzony. Lekkie obrażenia od- 
niosła służba pociągowa, zresztą nikt z ludzi 
nie ucierpiał. Straty wynoszą przynajmniej 60.000 
rubli. 


— Sprzeniewierzenie. Do Warsz. 
Dnicwn. donoszą telegraficznie z Petersburga, 
iż rozeszła się tam pogloska o znacznem sprze- 
niewierzeniu pieniężnen w jędnym z banków 
petersburskich. 


Notatki literacko-artystyczne. 


Najj. Pan przyjął dymisyę dyrekrora 
Burgtheatram w Wiedniu, dr. Burkharda i po- 
wierzył dr. Schlentherowi artystyczne kierowni- 
ctwo tej sceny. 


(n) Opera. „Tannhäuser“ jest dla Lwo- 
wa ciągle jeszcze nowością. Brzmi to zabawnie, 
gdy się mówi w ten sposób o operze, która 
przekroczyła już pół wieku, niemniej jednak jest 
prawdą. W zeszłym roku dana w drugiej peło- 
wie sezonu, nie mogła jeszcze publiczność nasy- 
cić, ba nawet nie została poznaną do tego sto- 
pnia, aby zupełnie ją rozumieć i należycie oce- 
nić. Sala szczelnie zapełniona i wytężona uwa- 
ga, z jaką słuchano wczorajszego „Tannhiisera*, 
dowodzi, że publiczność jest na drodze do isto- 
tnego rozmiłowania się w tem dziele Wagnera. 
Bo też bez względu nato, jaką fazę z jego dzia- 
łalności twórczej przedstawia, bez względu na 
swój stosunek do dalszych bardziej „Wagnerow- 
skich* utworów. jest to dzieło genialne i każdą 
publiczność w części muzykalną musi przywią- 
zać do siebie. 

W obsadzie „Tannhinsera* zaszły od ro- 
ku ubiegłego znaczne zmiany tak w większych, 
jak i w mniejszych partyach. Mlżbietę spiewa 
p. Arklowa, Venus p. Bohusówna, pastuszka p. 
Skalska, Biterolfa p. Paszkowski. Co do gló- 
wnej kobiecej partyi nie możemy nawet żadnych 
porównań robić z zeszłorocznym sezonem. P. 
Strassernówna nie miała żadnych warunków do 
spiewania Elżbiety — p. Arklowa daje nam 
kreacyę artystyczną. Jest to Klżbieta spiewana 
po włosku. nie po niemicekn, niemniej jednak 
robi na słuchaezu wrażenie wielkie, a może na- 
wet większe niż wtenczas, gdyby artystka tra- 
ktowała ją ehlodniej, tak, jak to czynią niemie- 
ckie spiewaczki. 

Venus p. Bohussównej nie jest jeszcze dość 
swobodną, ani w grze, ani w spiewie, jakkol- 
wiek więc, głos sympatycznej spiewaczki w wyż- 
szych zwłaszcza pozyeyach kilkakrotnie uderza 
słuchacza w sposób przyjemny, to jednak cało- 
ści deklamacyjnej i wokalnej nie umiemy się 
jeszcze w tej partyi dosluchać. Być może, że 
nastąpi to w dalszych przedstawieniach. Pani 
Skalska ze wzorową czystością intonacyi zaspie- 
wała swoje małe ale nielatwe solo. Po raz pierw- 
szy zeszło się ono zgodnie z przegrywką instru- 
mentalna — w zeszłorocznych przedstawieniach 
zachodziły zwyczajnie różnice w tem miejscu. 
Biterolfa radzilibyśmy p. Paszkowskiemu trakto- 
wać z większym naciskiem na deklamacyę, wszak 
u Minesengerów na tem zasadzał się cały ich 
„ Vortrag“. 

P. Florjański wśród męskich partyj zaj- 
mował oczywiście pierwsze miejsce i wywoływał 
niejednokrotnie wielkie efekta zarówno pięknym 
swym głosem, jak grą i postawą pelną miło- 
dzieńczego życia. P. Jeromin i Górski spełniali 
swe poważne zadania z równą starannością jak 


w roku zeszłym. Ca do całości, niepodobna nam 
uniknąć uwagi, że opery tak trudne! wymagają 
większej pracy nad orkiestrą, która wczoraj nie 
umiała wszędzie sprostać wymaganiom kompo- 
zycyi. To samo odnosi się i do ansamblu. Pan 
Jarecki pracował nad nim podczas przedstawie- 
nia zwielką sprężystością i znaną swoją energią, 
gdy chodzi o utrzymanie mas w pewnych kar- 
bach; jednakże efekt tych usiłowań nie wszędzie 
był jednakowy. Z tem wszystkiem, publiczność 
wysłuchała opery z żywem zajęciem, okląskiwala 
z zapałem p. Arklowę i p. Florjańskiego i po- 
spieszy niezawodnie na sobotnie przedstawienie, 
aby dalej zapoznawać się i rozmiłowywać w pię- 
knem dziele. 


Nakładem Towarzystwa wydawniczego 
we Lwowie wyszedł tom poezyj Jana Kaspro- 
wicza p. t. „Krzak dzikiej róży“, z portretem 
autora. stronie 268, r. 1898, Cena 1 zł. 8Oct. 


W Kijowie w sierpnin r. b. odbędzie się 
zjazd archeologiczny, podczas którego urządzona 
zostanie w gmachu uniwersyteckim wystawa sta- 
rożytności, historyczno-geograficzna, rękopiśmien- 
na i wystawa starych druków. 


Repertoar teatru hr. Skarbka pod 
dyrekcyą dr. Juliusza Bandrowskiego i Ludwika 
Hellera. 

Dziś w piątek po raz trzeci „Na miejskim 
bruku“ sztuka w 3 aktach z epilogiem Edwarda 
Grabowieckiego. 

W sobotę popołudniu o pół do 4 dla mło- 
dzieży szkolnej „Rewizor z Petersburga", kome- 
dya w 5 aktach Gogola. 

W sobotę wieczorem o pól do S, po raz 
drugi „Tannhäuser“, wielka opera w 3 aktach 
R. Wagnera. Występ pp.: Arklowej, Florjańskie- 
go, Górskiego, Jeromina i Paszkowskiego. 

W niedzielę o pół do 8 wieczorem „Da- 
libor“, wielka op “a historyczna w 0 aktach a 
6 odsłonach Fryderyka Smetany. Występ pp. 
Arklowej, Floryańskiego, Górskiego i Jeromina. 

W poniedziałek po raz pierwszy „Szwa- 
ezki“, komedya M. Bałuckiego. 


Rada miasta Lwowa 


(Posiedzenie z dnia 21 stycznia), 


Cale posiedzenie zajgła rozprawa nad 
petycyą Dyrekcyi teatru lwowskiego o udzie- 
lenie jej przez gminę subwencyi nadzwyczaj- 
nej, a to glównie z powodu podwyższenia 
czynszu za salę teatralną do 17.000 zł. Wia- 
domo, że na poprzedniem posiedzeniu Rady 
zdawał sprawę o stanie teatru lwowskiego 
delegat Rady do komisyi artystycznej, profe- 
sor Rawer, którego sprawozdanie podaliśmy 
w streszczeniu. Na posiedzeniu wczorajszem 
miała Rada przystąpić do ostatecznego zała- 
twienia prośby dyrekcyi teatru o subwencyę 
nadzwyczajną, do tego jednak nie przyszło, 
gdyż wywiązała się obszerna „dyskusya tea- 
tralna" do której oprócz referenta zapisało 
się juź z góry 14 mowceów. 

„Rozprawa teatralna* widocznie zaani- 
mowała zarówno członków Rady, jak i szer- 
szą publiczność, gdyż pierwsi stawili się 
w liczniejszym niż zwykle komplecie, druga 
zaś zapełniła galerye, które na „nieteatral 
nych* posiedzeniach świecą zazwyczaj solen- 
nemi pustkami. Gros „widzów* na galeryach 
stanowili tym razem artyści i artystki teatru. 

W imieniu sekcyi finansowej (II.) re- 
ferował dr. Maryański. Sekcya przy za- 
łatwienin petycyi zajęła stanowisko wycze- 
kujące. Referent zwrócił przedewszystkiem 
uwagę, że dyrekeya teatru wniosła także do 
Sejmu kraj. potycyę o subwencyę nadzwy- 
czajną, a ponieważ płynność subwencyi miej- 
skiej zawarunkowaną jest od płynności sub- 
wencyi krajowej, należałoby zaczekać na de- 
cyzyę Sejmu. Finanse gminy zresztą nie po- 
zwalają na to, ażeby bez dokładnego zba- 
dania stosunków i rzeczywistej potrzeby. 
obarczać gminę wydatkami nadzwyczajnymi. 
Stosunki, zdaniem referenta, nie są świetne; 
scena lwowska pod względem zwłaszcza dra- 
matu wiele pozostawia do życzenia, % to za- 
równo co do repertoaru, jak i co do wyko- 
nania przadstawień. Natomiast podniósł re- 
ferent, że (wprawdzie ze szkodą dramatu) 
rozwija się opera. Sekcya wytknęła także wy- 


jazdy personalu teatralnego na prowineyę, 


oraz wysokość cen na przedstawienia popo- 
łudniowe. Wniosek referenta ostateczny 
streszczu się w ten. aby Rada wybrała oso- 
bng komisyę z 7 ezionków, któraby zbadała, 
czy dyrekcya „Heller i Bandrowski“ zastu- 
guje nasubweneyę, o którą prosi, a zarazem 
zastanowiła się nad przyszłym stosunkiem 
gminy do teatru, 
. Do rozprawy nad tym wnioskiem za- 
pisało się, jak wspomniano, 14 mowców. 
Radny p. Rawski oświadczył się w 
zasadzie za przyznaniem subwencji nadzwy- 
czajnej w myśl wniosku magistratu w kwocie 
5.000 zł., żądał jednak wyboru komisyi z 11. 
członków któraby oznaczyła wysokość sub- 
wencji, i w porozumieniu z Wydziałem kra- 


jowym obmyśliła środki, celem „podniesienia 


dramatu Iwowskiego*. 


Radny dr. B yk popierał wnioski sekcyi 
mowca 
oświadczył się przeciw objęciu nowego teatru 


I. Ze stanowiska finansów miasta, 


w zarząd miasta. 


Radny p. Drexler, który wydał nie- 


dawno broszurę krytykującą obecny stan i 
kierownictwo teatru we Lwowie, 


rząd własny. Mowca w wywodach swych 


mówił o upadku dramatu, przypisując nie- 
powodzenie wielu utworów dramatycznych 


niewłaściwej obsadzie ról. 

Mowca krytykował następnie usunięcie 
niektórych emerytów-artystów jak n. p. pp. 
Dębiekiego, Woleńskiego, oraz „bagatelizo- 


wanie“ — jak się wyraził — przez dyre- 
kcyę takich artystów, jak pani Stachowiczo- 


wa, Chmieliński, Walewski i t. d. Za wiele 


sztuk niemoralnych, zdaniem mowcy, wysta- 


wiono. 
Br. Gostkowski wystąpił również z 


krytyką działalności dyrekcyi, podnosząc nie 


wyzyskiwanie takich sił, jak Woleński i Fi- 
szer. W końcu oświadczył się mowca za ob- 
jęciem nowego teatru w zarząd miasta. 

Zapisanych było do głosu jeszcze 10 
mowców. Wniosek o wybór moweów gene- 
ralnych upadł, ponieważ żaden z zapisanych 
głosu zrzec się nie chciał. 

R.dr. Loewenstein w dłuższej z wiel- 
ką swadą wygłoszonej przemowie, podniósł po- 
stępy, jakie za obecnej dyrekcyi poczyniono na 
polu opery, natomiast dramat jest w deka- 
dencyi, która jednak datuje się już od dłuż- 
szego szeregu lat. Mowca krytykuje zanie- 
dbywanie poważnego repertoaru, naprowa- 
dzając, że w roku 1897 nie grano ani razu 
sztuk takich autorów, jak Augier, Sardou, 
Dumas, Ibsen, Goethe oraz że Fredrę grano 
wszystkiego 9 razy i to w roku. w którym 
autorowi „Zemsty* pomnik we Lwowie po- 
stawiono. Wszyscy ci autorowie mieli „ła- 
dnego zastępcę" (wesołość). Mowca krytyku- 
je dalej repertoar przedstawień dla młodzie- 
ży, uważając, że „Zbójcy* i „Uriel Acosta" 
są niestosowne, podczas gdy wzniosły „Wil- 
helm Tell“ leży spokojnie na półkach biblio- 
teki teatralnej. Nie podobała się też mowcy 
w wielu sztukach obsada ról n. p. „Hamle- 
ta“ (Zelazowski) Kościuszki (Kliszewski) it. d. 
Mowca zaprzecza uroczyście pogłoskom, ja- 
koby on do spółki z p. Terenkoczym chciał 
objąć dyrekcyę teatru we Lwowie; — nie 
myśli zdrowej głowy kłaść pod Ewangelię. 
Ale z drugiej strony nie wierzy w to co dy- 
rekcya obecna w petycyi utrzymuje, jakoby 
włożyła w teatr z własnych funduszów 123 
tysięcy zł. Uwierzyćby w to mogła chyba 
tylko panna Czaplińska urzędowa przedsta- 
wicielka „naiwnych* (Ogromna wesołość w 
sali i na galeryach. Panna Czaplińska była 
na galeryi obecną). 

Ostatecznie mowca zgadza się z przy- 
znaniem dyrekcji teatru nadzwyczajnej sub- 
wencyi w kwocie 7000 zł., jak opiewał pier- 
wotny wniosek star. radcy magistratu p. 
Strzelbiekiego (obniżony następnie do 5000 
zł.) pod warunkiem podniesienia dramatu, 
gdyż jeżeli tak dalej pójdzie, jak obecnie, 
to w nowym teatrze chyba nie będą grać 
„Rozbitków* Blizińskiego, tak wzorowo, jak 
za dyrekcyi Jana Dobrzańskiego — ale grać 
będą — rozbitki. (Brawa). 

Radny dr. Dulęba, polemizując z dr. 
Loewensteinem, wskazał, że dyrekcya teatru 
walczy z wielkiemi trudnościami na każdem 
polu. Subwencya miejska 5000 zł., w obec 
tego, że „Harmonii* daje miasto 4000 zł., 
jest śmiesznie małą. Chcąc mieć dobry teatr, 
trzeba dobrze płacić; wszak wielkie miasta 
dają krociowe subwencye. Co do repertoarn, 
nie winą dyrekcyi, że kierunek smaku pu- 
bliczności zmienił się w ogóle, że nawet w 
Burgteatrze wiedeńskim na sztukach klasy- 
cznych publiczności mało, i że już i do tego 
wzorowego teatru farsa utorowała sobie dro- 
gę n. p. „Heirathsnest*. Mowca ostrzegał 
dalej przed wytaczaniem przed forum Rady 
zakulisowych osobistych spraw, pomiędzy dy- 
rekcyą a artystami, bo gdyby miasto miało 
objąć teatr we własny zarząd, takie trakto- 
wanie spraw osobistych najfatalniejsze za 
sobą pociągnęłoby skutki. Kończąc, wyraża 
mowca zdanie, że należy w ocenie działal- 
ności dyrekcyi teatru iść raczej za opinią 
Wydziału krajowego i komisyi artystycznej, 
aniżeli za dr. Lowensteinem. (Brawa). 

Przemiawiał jeszcze radny dr. W ei- 
gel, który krytykował zarówno finansowe, 
jak i artystyczne uzdolnienie pp. Bandrow- 
skiego i Hellera do prowadzenia teatru. Dy- 
rektorami powinni być znakomici artyści 
pierwszorzędni, Mowca oświadczył wreszcie, 
że będzie głosował za daniem subwencji 
miejskiej, ale — na założenie szkoły dra- 
matycznej. 

W obec spóźnionej pory (o godz. 10 wie- 
czórem), gdy jeszeze wielu mowców zapisa- 
nych było do głosu, odroczono na wniosek 
rad. prof. dr. Cwiklińskiego dalszą „debatę 
teatralną“ do następnego posiedzenia. 


wyraził 
zdanie, że miasto powinno wziąć teatr w za- 


Sejm 


Lwów, 28 stycznia. 
(13 posiedzenie, 3 sesyi, VII. peryodu). 


40 przed południem posiedzenie. 
Obecnych 118 posłów. 


misyom do załatwienia. 


i 122 posłów. 


ten wniosek : 
Zważywszy, że świat katolicki obchodzi 


raczy uchwalić: 


Marszałka, ażeby w jego i kraju imieniu 
złożył u stóp Jego Świątobliwości hołd nie- 
złomnej wierności, najgłębszej czci i synow- 
skiej miłości z przyrzeczeniem, że wytrwamy 
w tych uczuciach, przekonaniach i histo- 
rycznych tradycyach narodu, w wierze ojców 
naszych, w przywiązaniu i posłuszeństwie 
dla Kościoła i Jego Głowy. 

J. E. Dunajewski sądzi, że nagło- 
ści wniosku motywować nie potrzebuje, wo- 
bec tak licznych podpisów umieszczonych na 
wniosku. Izba uchwala nagłe traktowanie 
wniosku. 

Dla uzasadnienia wniosku zabiera głos 
J. E. Dunajewski: 

Wysoki Sejmie! I co do treści tego 
wniosku jestem tego zdania, że bezcelowe 
byłyby dłagie i obszerne wywody, nie idzie 
ta bowiem o sprawę. któraby wymagała ja- 
kiegokolwiek rozstrząsania, rozbioru, bo nie 
przypuszczam, by było przeciwne zdanie w 
tej Izbie. 

Idzie tu bowiem o wyrażenie uczuć, 
które zapewne w całym kraju i w tej wyso- 
kiej Izbie od dawna panują (brawa) dla oso- 
by Jego Świątobliwości Najdostojniejszego 
Namiestnika Chrystusa na tej ziemi. 

Jeżeli w ogóle kraj ten odznaczał się 
zawsze a przy łasce boskiej i na przyszłość 
będzie się odznaczał głęboką religijnością i 
zawsze oddawał w przeciągu całej swej hi- 
storyi należytą cześć Papieżom rzymskim, to 
dziś wśród całego świata katolickiego szcze- 
gólniejszemi uczuciami miłości, uległości i 
czci przejęci jesteśmy wszyscy dla Leona 
XIII. Wiemy, że mąż ten z wysokości Wa- 
tykanu zaświecił jasną pochodnię prawdy, 
którą oświeca nam drogi, jakiemi mamy kro- 
czyć na tej ziemi, wytyka nam nasze błędy, 
i ścieżki zgubne, których mamy unikać, 

Wśród wiru i gwaru namiętności, któ- 
re wstrząsają światem dzisiejszym: wśród ty- 
lu nie zawsze usprawiedliwionych pożądli- 
wości, jak również twardego egoizmu zaświe- 
cił pochodnię miłości i w licznych swoich 
encyklikach wskazuje nam, jak się godzi 
sprzeczności społeczne, jak się łączy, co na 
pozór łączyć się nie da. (Brawa). 

W tej myśli i w tych uczuciach nie- 
mal wszyscy wychowani, któreśmy z mle- 
kiem matek naszych wyssali, sądzę, że wyso- 
ka Izba się zgodzi ze mną, by po tych kró- 
tkich słowach jednomyślną manifestacyą od- 
dać hołd Jego Świątobliwości Leonowi XIII. 
(Brawa i okłaski). 

Izba uchwala bez rozprawy wniosek 
JE. Dunajewskiego. 


JE. Marszałek konstatuje, że wnio- 
sek przyjęty został jednomyślnie. (Hu- 
czne oklaski). 

Z porządku nastąpiło pierwsze czytanie 
wniosku posła Skałkowskiego o przestrzega- 
nie postanowień ustawy egzekucyjnej o0 
przedmiotach z pod egzekucji wyjętych. 

P. Skałkowski podnosi w moty- 
wach swego wniosku, że nowela egzekucyj- 
na z dnia 10 czerwca 1887 nr, 74 Dz. pr. 
p. przestała okowiązywać z chwilą wejścia w 
życie ustawy o postępowaniu egzekucyjnem 
z 27 maja 1896 nr. 79 Dz. pr. p., skutkiem 
czego zachodzi potrzeba wydania odpowie- 
dnich rozporządzeń do c. k. władz admini- 
stracyjnych i skarbowych, aby przestrzegały 
przy egzekwowaniu podatków i należytości 
tych ograniczeń, jakie chronią dłużnika wo- 
bec wierzycieli prywatnych. Ponieważ ścisłe 
przestrzeganie tych ograniczeń przy egzeku- 
cyach politycznych jest szczególnie ważnem 
dla ludności włościańskiej, wnioskodawca do- 


($) JE. Marszałek krajowy Stanisław 
hr. Badeni otwiera o godzinie 10 minut 


Sekretarz p. Urbański odczytuje spis 
petycyj wniesionych, które przekazano ko- 


Ogółem wpłynęło dotąd 1078 petycyj. 
P. Borkowski popiera petycję gm. 
Tarnawki pow. Borszczowskiego o przyjęcie 
na fund. kraj. kosztów leczenia Miny Berger. 
P. Styła popiera petycyę gm. Rudze 
o zwrot nadpłaconych prestacyj szkolnych i 
gm. Stryszów o zapomogę na budowę szkoły. 
J. E. Marszałek oznajmia, że wpły- 
nal wniosek naglący J. E. p. Dunajewskiego 


Sekretarz Andrzej Potocki odczytuje 
obecnie sześćdziesiątą rocznicę święceń ka- 
płańskich Ojca św. Leona XIII, wys. Sejm 
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P. Bobrzyński wyjaśnia, że kwota 

wyznaczona w budżecie na przenoszenie nau- 
czycieli, używaną jest przeważnie na koszta 
przenoszenia nauczycieli, którzy po ukoń- 
czeniu kursu rysunkowego, udają się do in- 
nych szkół. W kwestyę poruszoną przez 
ks. biskupa krakowskiego, nie chee się mo- 
wca zapuszczać, gdyż wnioski postawione, 
stosownie do życzenia wnioskodawcy, zosta- 
ną prawdopodobnie przekazane komisyi szkol- 
nej, a następnie Wydziałowi kraj. i Radzie 
szkolnej kraj., gdzie z całą ścisłością zosta- 
ną zbadane. 
j Co do szeregu punktów podniesionych, 
istnieje tutaj kwestya finansowa, gdyby lep- 
sze uposażenie ks. katechetów przyszło do 
skutku. 

Czy stawianie katechetów niejako ex- 
terytoryalnie, byłoby interesem tego kate- 
chety, czyby nie było z ujmą jego wpływu, 
jost kwostyą, nad którą należałoby się zasta- 
nowić. 

Sprawozdawca p. Kozłowski staje 
w obronie preliminarza budżetu szkolnego, 
następnie wyraża podziękowanie księciu bi- 
skupowi Puzynie, za tak podniosłe omówie- 
nie i poparcie kwestyi podniesienia znacze- 
nia socyalnego i polepszenia bytu kateche- 
tów. Mowca nie wątpi, że Sejm udzieli na 
ten cel funduszów, jest to pożądane właśnie 
dziś, gdy świat zaczyna hołdować praktycz- 
nemu materyalizmowi. 

P. Bernadzikowski cofa swój wnio- 
sok żądający podwyższenia dotacyi na prze- 
noszenie nauczycieli. 

P. Wójcik oświadcza się za zniesie- 
niem lub zredukowaniem dotacyi na konfe- 
rencye nauczycielskie. 

P. Bobrzyński oświadcza, że nie 
może być mowy o zniesieniu tej dotacyi, 
gdyż konferencye nauczycielskie unorniowa- 
ne zostały ustawą, zatem odbywać się muszą 
a zresztą konferencye te okazały się w pra- 
ktyce nader pożyteczne. 

Sprawozdawca p. Kozłowski staje w 
obronie wniosku komisyi. 

Izba uchwala caly budżet 
szkolnego krajowego. 

Z porządku nastąpiło sprawozdanie ko- 
misyi gospodarstwa krajowego o krajowych 
zakładach naukowych rolniczych, folwarku i 
gorzelni w Dublanach. Sprawozdawca posel 
Franciszek Jędrzejowicz. 


maga się uchwalenia rezolucyi wzywającej 
Rząd, aby polecił władzom administracyj- 
nym i skarbowym przestrzegać jak najści- 
ślej postanowień ŚŚ. 251 i 252 ustawy 
egzekucyjnej z dnia 27 maja 1896 nr. 79 
Dz. p. p. o przedmiotach z pod egzekucyi 
wyjętych. 

Wniosek przekazano komisyi podatko- 
wej do załatwienia. 

Nastąpiło z porządku pierwsze czytanie 
wniosku posła Kramarczyka o zmianę prze- 
pisów co do sprzedaży mięsa. 

P. Kramarczyk domagasię w owym 
wniosku uchwalenia wezwania do Rządu o 
zniesienie dotychczasowych przepisów, doty- 
czących postępowania z mięsem wągrowa- 
tem, objętych rozporządzeniem c. k. Namie- 
stnictwa z dnia 28 czerwca 1888 1. 57.594, 
a na to miejsce wydania przepisów, pozwa- 
lających w każdem mieście, gdzie są rzeźnie 
publiczne zakładania jatek specyalnie dla 
mięsa wągrami dotkniętego, tak, aby sprze- 
dawca, czyli producent z tego tytułu żadnej 
straty nie ponosił. 

Wniosek przekazano komisyi gospodar- 
stwa krajowego do załatwienia. 

Nastąpiło z kolei pierwsze czytanie 
wniosku posła Vayhingera o pomnożenie li- 
czby e. k. geometrów ewidencyjnych. 

Wnioskodawca domaga się Ww swym 
wniosku uchwalenia wezwania do Rządu, 

1) ażeby pomnożył w kraju naszym li- 
czbę c.k. geometrów ewidencyjnych katastru 
gruntowego w ten sposób, iżby w siedzibie 
każdego e, k. sądu powiatowego znajdował się 
przynajmniej jeden rządowy geometra ; 

2) ażeby wydał c. k. geometrom ewi- 
dencyjnym pouczenie co do zastosowania 
$. 58 ustawy z dnia 23 maja 1888. N. 88. 
Dz. pr. p. i wykonawczego rozporządzenia 
ministeryalnego z dnia 11 czerwca 1883 
N. 91. Dz. pr. p. 

Wniosek przekazeno komisyi prawni- 
czej do załatwienia. 

Nastąpiło z kolei pierwsze czytanie 
wniosku pusła Soleskiego w sprawie zmiany 
art. 22, alinea e), ustawy kraj. z 6 grudnia 
1887 (Dz. u. kr. Nr: 67). 

P. Soleski ma na celu taką zmianę, 
aby w jednym okręgu (powiecie) mogło w 
danym razie być ustanowionych więcej, niż jo- 
den inspektor okręgowy. Potrzeba zwiększe- 
nia liczby inspektorów okręgowych zachodzi 
dziś w mieście Lwowie, a niedługo zajdzie 
w Krakowie. 

Wniosek przekazano komisyi szkolnej 
do załatwienia. 

Z porządku nastąpiło sprawozdanie ko- 
misyi budżetowej o preliminarzu funduszu 
szkolnego krajowego na rok 1898. Sprawo- 
zdawca poseł Kozłowski. 

Komisya wnosi preliminarz funduszu 
szkolnego krajowego na rok 1898: Wydatki 
w sumie 38,711.806 zł. zwyczajne i w sumie 
25.488 zł. nadzwyczajne, razem 3,736.794 zł. 
Dochody w sumie 1,472.104 zł. Niedobór do 
pokrycia z funduszu krajowego wynosi za- 
tem 2,264.696 zł. 

W rozprawie ogólnej zabrał pierwszy 
głos książę biskup krakowski Puzyna, za- 
znaczając na wstępie, iż chciałby zastanowić 
się o ile w ramach obecnych ustaw nauka 
religii ze skutkiem może być udzielaną. 

Zadaniem każdego kapłana jest prze- 
dewszystkiem szerzenie królestwa Bożego 
między tymi, do których jest powołany. Jest 
on bezwątpienia nauczycielem ule i kapła- 
nem. Tego duszpasterstwa ks. katechety u- 
stawa nasze nie uwzględnia; o nauczeniu za- 
sad, a wpajanin dzieciom zasad wiary, u- 
stawa głuche zachowuje milczenie. 

Katecheta podlega kierownikowi szkoly. 
podlega wladzy dyscyplinarnej Rady szkol- 
nej krajowej. 

Na katechetów powołuje nie biskup, ale 
władza świecka, eo jest — zdaniem mowcy — 
anomalią. Jestto błędem, który niszczy wiele 
dobrego, znajdującego się w ustawie szkolnej. 
Nie czyni wniosku dziś, aby nominacya za- 
leżną była od biskupa, gdyż sądzi, że kwe- 
stya ta w krótkim czasie zostanie przychyl- 
nie załatwioną. 

Mowca domaga się tylko aby katecheci 
nie mieli więcej godzin jak 22 nauki i jedną 
egzortę tygodniowo. Dalej, aby wynagro- 
dzenie za każdą godzinę nauki religii podnieść 
z 20 na 40 zł. 

Mowca składa w końcu serdeczne po- 
dziękowamie Radzie szkoł. kraj. i Izbie za 
przeznaczenie znaczniejszych kwot na remu- 
neracye dla katechetów. 

Wnioski prosi ks. biskup odesłać do 
komisyi szkolnej, dla rozpatrzenia a następnie 
odesłania Wydziałowi krajowemu i Radzie 
szkolnej krajowej do zbadania i zdania sprawy, 
(Oklaski). 

Pos. Bernadzikowski domaga się 
powiększenia kwoty preliminowanej na prze- 
noszenia nauczycieli. 

Pos. Soleski, domaga się, aby Rada 
szkolna kraj. — eo zresztą jak przyznaje 
czyni — tylko w nadzwyczajnych wypadkach 
zarządzała przenoszenie nauczycieli. 


funduszu 


Komisya wnosi: 

L Sejm przyjmuje do wiadomości spra- 
wozdanie Wydziału krajowego za rok 159% 
o krajowych zakładach naukowych, tudzież 
o staeyach doświadczalnych, gorzelni i fol- 
warku w Dublanach. 

II. Sejm uchyla uchwałę swą z dnia 7 
lutego 1594 r., mocą której ustanowił eta- 
tową posadę prefekta internatu w Dubla- 
nach. 

III. Sejm zwija w etacie szkoły wyż- 
szej dwie posady asystentów i dwie posady 
docentów, a ustanawia w etacie profesorów- 
adjunktów trzecią posadę z systeimizowanymi 
poborami, ustanowionymi uchwałą z 7 lutc- 
go 1594. 

IV. Sejm upoważnia Wydział krajowy 
do wybetonowania podłóg i żłobów w stajni 
opasowej kosztem 700 zł. 

Sejm upoważnia Wydział krajowy do 
postawienia nowogo parkanu na folwarku w 
Dublanach, do kupienia nowej młocarni i 
sieczkarni i wybudowania czworaku dla słu- 
zby folwarcznej łączną sumą 4.344 zł. 

VI. Sejm podnosi fundusz na utrzyma- 
nie asystentów zatrudnionych przy oby- 
dwóch stacyuch doświadczalnych o 400 zł. 
do rozporządzenia Wydziałowi krajowemu. 

VII Nadto proponuje komisyu gosp. 
kraj. następującą rezolucyę : 

Wzywa się Wydział krajowy, aby spra- 
wę założenia mleczarni, jako objektu demon- 
stracyjnego dla wyższej i niższej szkoły w 
Dublanach zbadał, tak co do rozmiarów jak 
ewentualnych kosztów i na przyszłej sesyi 
sejmowej odpowiednie wnioski przedstawił. 

Pos. Górski apeluje do Wydziału 
krajowego, ażeby zasianowił się nad tem, 
czyby ze względu na zmniejszającą się fre- 
kwencyę w szkole Dublańskiej, nie należało 
zmienić szkoły z wyższej na średnią, 

Pos. Stadnicki staje w obronie szko- 
ły Dublańskiej podnosząc, że z chwilowo 
zmniejszonej frekwencyi wyshuwać wnioski 
na zwinięcie szkoły jest zbyt śmiałem wni - 
skowaniom. 

Pos. Gorayski staje również w obro- 
nia Szkoły, podnosząc tę jej ważną zaletę, że 
łączy teoryc z praktyką, Uważa również za 
śmiałe twierdzenie, że po zmniejszonej je- 
dnorocznej frekwencji należałoby przystąpić 
do jej zwinięcia. 

Po obronie wniosków przez sprawozda- 
wee pos. Fr. Jędrzojowieza, Izba w 
chwala wnioski komisyi. 

Nastąpiło z kolei sprawozdanie komisyi 
budżetowej o klęsce nieurodzaju w r. 1897 
i o wniosku posła Merunowieza. Sprawozda- 
wca poseł Scipio. 


Komisya wnosi: 

I. Sejm przyjmuje sprawozdanie Wy- 
działu krajowego, o klęsce nieurodzaju w 
roku 1897 — do wiadomości. 

II. Sejm przeznacza kwotę 50.000 zł. 
do rozporządzenia Wydziału krajowego, głó- 
wnie na roboty publiczne w powiatach naj- 
bardziej klęską dotkniętych i gdzie stosunki 
zarobkowe okażą się najtrudniejsze. 

III. Sejm przeznacza dalszych 50.000 
zł. do rozporządzalności Wydziału krajowego 
dla ułatwienia powiatom akeyi pomocniczej 
przy zabezpieczaniu potrzeb ludności na za- 
siewy wiosenne, a to na pokrycie przez lat 
trzy procentów — nie wyższych jak po pięć 
od sta — od pożyczek, któreby Wydziały 
powiatowe na te cele dla gmin i ich ezton- 
ków zaciągnęły lub poręczyły. 

IV. Sejm uchwala w tym celu kredyt 
dodatkowy na r. 1897 w sumie 100.000 zł. — 
z czego kredyt 50,000 zł. — uchwałą ad III. 
objęty, może być przez Wydział krajowy, w 
ciągu lat 1898, 1899 i 1900 — wydatko- 
wany. 

V. Uchwałami powyższemi ad I., III. 
i IV, załatwiony zostaje wniosek odnośny 
p. Merunowicza, dnia 30 grudnia 1897 w 
Sejmie postawiony. 

VI Sejm wzywa ce. k. Rząd: 

a) Ażeby się przyczynił jednorazowym 
datkiem 50.000 zł. z funduszów przeznaczo- 
nych na zapomogi z powodu klęsk elemen- 
tarnych roku 1897, do rozporządzalności Wy- 
działu krajowego, dla wzmocnienia zasiłku 
na cele ad III. wymienione. 

b) Ażeby przyspieszył przyznanie na- 
leżnych poszkodowanym opustów podatko- 
wych, oraz by w gminach dotkniętych klę- 
skami powstrzymał egzekucye podatkowe w 
roku 1898. 

e) Ażeby przyznał opusty w taryfach 
kolejowych w obrębie Galieyi, dla przewozu 
produktów rolniczych, sprowadzać się mają- 
cych dla ludności klęską dotkniętej. 

d) Ażeby dostarczył przynajmniej 25.000 
cent. metr. soli bedlęcej bezpłatnie dla tych 
powiatów, w których jakość paszy ucler- 
piała, — oraz by zezwolił bezpłatny pobór 
surowicy w powiatach: Bohorodczany, Do- 
lina, Kałusz, Kołomyja, Kosów i Nadwórna. 

VII. Sejm poleca Wydziałowi krajowe” 
mu, uzyskanie jak najszybsze od e. k. Mini- 
sterstw skarbui handlu, zawieszenia opłat eło- 
wych za sprowadzić się mające zboże z Ros- 
syi — w ilości co najmniej 150.000 centna- 
rów metr., dla mieszkańców kraju klęskami 
dotkniętych, a to na czas do końca czer- 
wea r. b. 

VIII Petycye powiatów i gmin o za- 
pomogi i o pożyczki — przekazuje Sejm Wy- 
działowi krajowemu, do możliwego uwzglę- 
dnienia. 

P. Krempa stawia dodatkowy wnio- 
sek polecenia Wydziałowi krajowemu, aby 
przy rozdziale zapomóg na zasiewy, uwzglę- 
dnił powiat mielecki, a mianowicie te gmi- 
ny, które zostały gradobiciem dotknięte. 
= P. Stadnicki ubolewa nad tem, że 
Wydział krajowy w sprawozdaniu swem z 
wątpliwością wyraża się o sprawozdaniach 
wydziałów powiatowych co do rozmiarów 
klęsk, uważając je za przesadzone. Wydziały 
powiatowe nie zasłużyły sobie na ten za- 
rzut. 

, Z powodu często powtarzających się za- 
rzutów, jakoby dla włościan nie się nie ro- 
biło, a tylko wielka własność wszystko za- 
bierała, mowca konstatuje, iż wszystko co 
Sejm w ciągu ostatnich dwóch lat uczynił, 
uczynił wszystko dla włościan, a przeciwnie 
o wielkiej własności wcale nie myślano. 

Punkt I. wniosku komisyi przyjęto; 
przy punkcie IT. postawił pos. Styła po- 
prawkę, aby Sejm wyznaczył zamiast 50.000 zł. 
kwotę 100.000 zł. na roboty publiczne. 

Przy głosowaniu skonstatował JE. M ar- 
szałek brak kompletu, musiano zatem po- 
siedzenie zamknąć. 

__ Odezytane złożone interpelacye do ko- 
misarza rządowego: Pos. Męcińskiego 
o usunięcie sprzeczności zachodzącej między 
ustawą 0 podatku osobisto - dochodowym a 
instrukcją wykonawczą, t.j. by dochód prze- 
ciętny z dwóch lat stanowił podstawę wy- 
miaru podatku. e 

R Męcińskiego, 
wnego ustawie zarządzenia przez władze po- 
datkowe dochodzeń w sprawach podatku 0- 
sobisto-dochodowego przed wniesienem fasyi. 

P. Krempy w sprawie wydzierżawie- 
nia prawa polowania w gminach Doma- 
cyny i Skopanie w powiecie tarnobrzeskim. 

P. Potoczka, aby Rząd wszedł z 
gminą (Chełmiec polski w powiecie Nowy 
Sącz w porozumienie co do nabycia na wła- 
gność wikliny. 

Koniec posiedzenia o godzinie 2 minut 
80 po południu; następne jutro, początek o 
godzinie 10 rano. 


z powodu przeci- 


OSTATNIA POCZTA 


U Najj Pana w Burgu wiedeńskim 
odbył się wczoraj,z powodu przypadającej na 
dzień wczorajszy rocznicy urodzin cesarza Wil- 
helma, galowy obiad dworski, w którym wziął 


udział personal ambasady niemieckiej, Mini- 
ster spraw zewnętrznych hr. Gołuchowski 
Prezydent Ministrów bar. Gautsch, wszyscy 
Ministrowie i liczni dostojnicy oraz dygnita- 
rze Dworu. Podezas obiadu Najj. Pan wzniósł 


toast na cześć cesarza niemieckiego. 


Najd. Areyksiążę Otton i Najd. Arcey- 
księżna Marya Józefa przyjęli we środę na 
audyencyi między innymi: p. Maryana Ros- 
co-Bogdanowicza, a Najd. Arcyksiążę Otton 
nadto hr. Franciszka Zamoyskiego. 


Dzienniki donoszą, że szef sekcyi dr. 
Hartel, który powrócił przedwczoraj z Pragi 
do Wiednia, przedłoży Radzie gabinetowej 
protokół, spisany podczas konferencji z se- 
natem akademickim Uniwersytetu i Politech- 
niki niemieckiej w Pradze. Protokół nie ogra- 
nicza się do kwestyi zakazu noszenia odznak 
studenckich, ale obejmuje wogóle wszystkie 
żale tamtejszych szkół wyższych niemieckich. 

Narodni Listy w artykule onegdajszym 
twierdzi, że streszczona przez nas wczoraj 
w rubryce „Z Sejmów krajowych“ mowa 
dr. Ebenhocha w Sejmie górno -austryackim, 
oznacza rozbicie się większości i przemianę 
jej w mniejszość. Niemcy odnieśli tryumf 
nad Czechami i Polakami. Narodni Listy 
domagają się, aby sejm czeski przyłączył się 
do adresu Sejmu galicyjskiego a zarazem 
nazywają dr. Ebenhocha „pełnej krwi nie- 
mieckim eentralistą*, który mięsza się w we- 
wnętrzne sprawy królestwa czeskiego i po- 
piera Funkego i Wolfa. Artykuł ten Na- 
rodnich Listów, wywołał w poważnych ko- 
łach młodoczeskich — według depesz z Pragi 
do Czasu — jak najgorsze wrażenie. W ko- 
łach tych mniemają, że nie uchwała sejmu 
górno-austryackiego, ale właśnie tego ro- 
dzaju artykuły rozbić mogą większość. Nadto 
zwracają uwagę na to, że pomiędzy klubem 
młodoczeskim a Narodnimi Listami istnieje 
obecnie tylko bardzo luźny związek. Wybitni 
ezłonkowie klubu pomieszczają wprawdzie 
czasem w Narodnich Listach artykuły, enun- 
cyacye redakcyjne jednak pochodzą wyłącznie 
z kół radykalnych. 


Węgierska Izba deputowanych po dluż- 
szej dyskusyi przyjęła budżet za podstawę 
dyskusyi szczegółowej, która się wczoraj roz- 
poczęła. 

Na wezorajszem posiedzeniu przewo- 
dniezący p. Szilagyi poświęcił gorące wspo- 
mnienie pamięci zmarłego byłego ministra 
hr. Ludwika Tiszy. 


Wedle komunikatu półurzędowego rząd 
niemiecki wcale nie miał dotychczas powo- 
du oświadczać się za lub przeciw kandyda- 
turze ks. Jerzego greckiego i nie ma mowy 
o tem, aby wstawiał się za nią do sułtana. 


Berliński Localumseiger ogłasza nastę- 
pujący telegram z Petersburga: Kilka dni 
temu ear Mikołaj był na obiedzie danym przez 
korpus oficerski swego przybocznego pułku 
gwardyi i oświadczył: „Dawno już chciałem 
korzystać z waszego zaproszenia, ale bardzo 
byłem zajęty zajściami na Wschodzie, zwła- 
szcza ze względu na Japonię. Dziś, dzięki 
Bogu, wszystko się wyjaśniło i nie ma po- 
wodu obawiać się zatargu.* 


Z Konstantynopola donoszą: W tutoj- 
szych dobrze poinformowanych sferach poli- 
tycznych zapewniają, że projekt zamianowa- 
nia ks. Jerzego greckiego generał-guberna- 
torem Krety trafia na nieprzezwyciężony o- 
pór ze strony sułtana, który uważałby ten 
fakt za wstęp do zupełnej aneksyi tejże wy- 
spy przez (irecyę. Sultan zgodziłby się na 
ustąpienie Krety Grekom, pod warunkiem, 
gdyby odstąpili mu Tessalię przynajmniej 
po linię rzeki Peneios. W takim razie prze- 
siedlonoby mahometan kreteńskich do tej 
prowineyi. 

Na przedwczorajszem posiedzeniu Izby 
włoskiej odpowiadał podsekretarz dla spraw 
zagranicznych Bonin na interpelacye dep. 
Randaccio w sprawie wzięcia w niewolę ka- 
pitana statku „Fiducia* wraz z załogą. Bo- 
nin, złożywszy sprawozdanie o zajściu, 0- 
świadczył, że wypuszczenie na wolność wię- 
źniów nastąpiło wskutek przyjacielskiej in- 
terwencji hiszpańskiego rządu, któremu Wło- 
chy za tę przysługę winne są wdzięczność. 
Niezwłocznie po oswobodzeniu więźniów po- 
czynił rząd zarządzenie, aby uzyskać odpo- 
wiednie zadośćuczynienie, jakoteż zapobiedz 


powtórzeniu się podobnych rozbójniczych na- 
padów. Rząd jest zdania, że odpowiedz al- 
ność spada na sułtana marokańskiego; ener- 


gicznie też będzie nalegał, aby kapitan, ster- 
nik i załoga „Fiducii* otrzymali odszkodo- 
wanie poniesionych strat. Gdyby rząd na- 


brał przekonania, że władze marokańskie nie 
są zdolne uczynić zadość postawionym wy- 


maganiom, w takim razie rząd, w porozu- 
mieniu z innemi interesowanemi mocarstwa- 
mi, zbada, jakich należy chwycić się środ- 
ków, aby zapewnić bezpieczeństwo żeglugi 
na wodach Riffu bez naruszenia równowagi 
obcych, w grę wchodzących interesów. 


Izba wybrała dep. Biancheri'ego 241 


głosami na 280 głosujących prezydentem. 


Izba przyjęła następnie w tajnem gło- 
sowaniu 149 głosami przeciw 101 projekt 
ustawy o awansach w armii, który onegdaj 


uchwalono w zwykłem głosowaniu. 


Radykalne i socyalistyczne Stowarzy- 


szenia postanowiły w tym dniu, w którym 


parlament przystąpi do obrad nad sprawą 
ceł od zboża, urządzić przed parlamentem 
demonstracyę. Nadto postanowiły urządzić w 
niedzielę zgromadzenie ludowe, na którem 
miano poddać pod uchwałę rezolucyę doma- 
gającą się zupełn go zniesienia cła od zbo- 
Ża; a pokrycie ubytku w dochodach z tego 
cła miało nastąpić przez zmniejszenie wyda- 
tków na wojsko. 


Oświadczenia ministra Bitlowa nie prze- 
stają zajmować prasy francuskiej. Półurzędo- 
wy Temps oświadcza, że rząd francuski wdzię- 
czny jest Bülowowi za oświadczenie w spra- 


wie Dreyfusa. Zdaniem Tempsa i przeciwni” 


cy przyznają, że jedynie w skutek umiarko- 
wania i rozumu obecnego rządu francuskie- 
go, nie ucierpiały stosunki pomiędzy Niem- 
cami a Francją. 

Pisma angielskie wyjaśniają sprawę 
Dreyfusa w ten sposób, że wydał on plany 
wojskowe Rossyi. To tłómaczy dyskrecję rzą- 
du francuskiego i natarczywość w domaga- 
niu się rewizyi procesu ze strony rodziny, 
wiedzącej o tem, że opinia publiczna w ta- 
kim wypadku pobłażliwiej postępek Dreyfu- 
Sa oceni. 

W sprawie Dreyfusa nastąpiła chwilo- 
wo cisza, rodzaj przerwy między burzliwą 
sceną w` Izbie deputowanych a procesem 
Zoli, który niewatpliwie należeć będzie do 
najbardziej sensacyjnych epizodów tego po- 
litycznego romansu; wśród chwilowych pauz 
interes jednak nie słabnie bo eo chwila ja- 
kaś rewelacya lub oświadczenie zwracają u- 
wagę. I tak obecnie Gaulois zaczepia p. Gue- 
rina b. ministra sprawiedliwości w gabinecie 
Dupuy. 

Wedle tego dziennika, gen. Mercier, a- 
resztując Dreyfusa, wtajemniczył Guerina w 
sprawę i żądał, aby on polecił jakiego gra- 
fologa, któryby zwalczając opinię rzeczo- 
znawców, wydał opinię o tem, czy owe bor- 
derau. którego autorstwo rzeczoznawcy ci 
przypisywali Dreyfusowi, rzeczywiście napi- 
sane zostało przez Dreyfusa. Guerin wyzna- 
czył jako takiego Bertillona. Dalej Grućrin ma 
twierdzić, że Mercier celem dania zupełnego 
wyjaśnienia, zakomunikował, iż owe bor- 
drreau wręczone mu zostało przez tajnego 
agenta, który je znalazł w koszu do papie- 
rów. „Rada ministrów nie dowiedziała się 
wcale o tych szczegółach. Ani ja, ani kole- 
dzy moi nie słyszeliśmy nigdy o istnieniu 
tajnych dokumentów, stwierdzających winę 
Dreyfusa. Starałem się przypomnieć sobie, 
czy kiedykolwiek zakomunikowano mi, iż są- 
dowi wojennemu przedłożono dokument, któ- 
regoby Dreyfus i jego obrońca nie byli 
znali. Nie nie mówiono nam o tem nigdy. 
Aby być zupełnie przekonanym, pytałem 
mego ówczesnego kolegi Poincaré, ale i on 
nie przypomina sobie nie podobnego. Nie 
słyszeliśmy nigdy o innym dowodzie winy, 
jak o owem bordereau. W końcu oświadcze- 
nia swego b. minister sprawiedliwości zazna- 
cza, że to nieprawidłowe postępowanie mo- 
głoby wywołać rewizyę procesu, oświadcza 
jednak, że przyjaciele Dreyfusa lepiejby zro- 
bili, trzymając się ścisle prawnej drogi“. 

Jour ogłasza notę, w której opisane są, 
zdaje się z oficyalnej Inspiracyi, kroki po- 
czynione wobec rządu francuskiego przez 
ambasadora niemieckiego hr. Miinstera od 
samego początku sprawy Dreyfusa. W roku 
1894 bezpośrednio przed procesem Dreyfusa, 
hr. Münster złożył ministrowi spraw zagra- 
nicznych p. Hanotaux następujące oświad- 
czenie: „Rząd niemiecki nie będzie się mię- 
szał do procesu. Jest jednak moim obowiąz- 
kiem zawiadomić z góry rząd francuski, iż 
gdyby do rozprawy wciągnięte zostały ofi- 
cyalnie Niemcy albo wojskowy attaché lub 
dyplomata niemiecki, będziemy protestowali 
przeciw temu i zaprzeczymy wszelkim twier- 
dzeniom, któreby łączyły Niemcy z tą spra- 
wą. Gdyby zaś w rozprawie powiedziano, że 
ambasador niemiecki lub którykolwiek z 
członków ambasady był skompromitowany 
w tej sprawie, w takim razie opuszczę Pa- 
ryż niezwłocznie*. Kiedy przed dwoma mie- 
siącami sprawa Dreyfusa została znowu wy- 
wołaną, hr. Miinster powtórzył swą poprze- 
dnią deklaracyę. Z tego powodu rząd nie 
może ogłosić protokółu Lebrun-Renaulta. 


Rozprawę przeciw Zoli oznaczono wpraw- 
dzie tylko na 8 dni; pozostawiono jednak 
następne 5 dni na każdy wypadek jako wolne 
od rozpraw. 

Trybunał zgodził się na to, aby Clé- 
menceau razem z bratem swym Albertem, 
adwokatem, bronili sprawy Zoli i pisma 
Aurore. 

Wczorajsze posiedzenie Izby deputo- 
wanych nie przyszło do skutku, wskutek 
braku kompletu. Prezydyum postanowiło nie 
ka odtąd posiedzenia na przedpołu- 

nie. 


Jak donosi Tumes z Pekinu. pełnomo- 
enik rossyjski nalega na rząd chiński, aby 
bezzwłocznie odrzucił angielskie warunki po- 
żyezki. Oświadczył on onegdaj w Tsung-li- 
Yamen, iż Rossya skłonną jest dostarczyć 
rządowi chińskiemu pożyczki pod tymi sa- 
mymi warunkami finansowymi, jakie ofiaro- 
wała Anglia. Francuski pełnomocnik popie- 
ra swego rossyjskiego kolegę. 


TALECRANIY CAŻETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 28 stycznia. Pan Minister 
spraw zagranicznych hr. Gołuchowski wyje- 
chał dzisiaj rano w sprawach familijnych na 
kilka dni do Lwowa. 


Wiedeń, 28 stycznia. Ze strony wia- 
rogodnej zapewniają, że bezzasadną jest wia- 
domość dzienników, jakoby Ministerstwo skar- 
bu zamierzało opodatkować schroniska alpej- 
skie pod pozorem, iż bywa w nich sprzeda- 
waną żywność turystom. Nietylko nie ma w 
tej mierze powodu do zaniepokojenia, lecz 
owszem można oczekiwać jeszcze wydatniej- 
szego popierania i gorliwego zaopiekowania 
się powszechnie uznaną działalnością Stowa- 
rzyszeń alpejskich, a to przez możliwe uła- 
twienia pod względem podatkowym. 

Praga, 28 stycznia. Obwieszczenie re- 
ktora Politechniki wzywa studentów, aby 
pomni swoich obowiązków przybyli w przy- 
szły poniedziałek jak najliczniej na wykłady. 

Praga, 28 stycznia. Na dzisiejszem po 
siedzeniu sejmu, pos. Nitsche postawił wnio- 
sek o ustanowienie tłómacza, którego zada- 
niem ma być przekładanie ważniejszych mów 
czeskich na język niemiecki. Poseł Lippert 
i towarzysze wnoszą o zaprowadzenie kuryi 
narodowych z prawem veto. Ze strony Cze- 
skiej interpelowano w sprawie uchwał sej- 
mu dolno-austryackiego o szkołach narodo- 
wych. 

Budapeszt, 28 stycznia. Prezes gabi- 
netu baron Banffy wyjedze w sobotę do Wie- 
dnia celem objęcia spraw ministerstwa a la- 
tere, W niedzielę uda się do Wiednia mini- 
ster skarbu Lukacs. 

Berlin, 28 stycznia. Nordd. All. Ztg. 
dowiaduje się, że ambasador francuski mar- 
grabia Noailles otrzymał od cesarza Wil- 
helma wielką wstęgę orderu Orła ezerwo- 
nego. 

Rzym, 28 stycznia. Pociąg osobowy 
w drodze do Albano zetknął się wczoraj wie- 
czorem w pobliżu dworca kolejowego ze spie- 
szącą z przeciwnej strony lokomotywą. Sku- 
tkiem tego 26 osób odniosło rany. Powo- 
dem katastrofy było fałszywe nastawienie 
zwrotnicy. 

Rzym, 28 stycznia. Władze postano- 
wiły przeszkodzić projektowanym na nie- 
dzielę meetingom i innym manifestacyom na 
rzecz zniesienia cła od zboża. 

Londyn, 28 stycznia. Morning Post 
otrzymuje z Egiptu doniesienie, że kanonier- 
ki egipskie dotarły w ostatnich dniach aż 
do szóstej katarakty Nilu, zostały jednak 
przez derwiszów zmuszone do odwrotu. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 28go stycznia 1898, godzina 
2 minut 15. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
148-75, Węgierskie akcye kredytowe 384 50, 
Akcye anglo-austryackie 163-90, Akcye ban- 
ku Union 30450, Kredytowe ziemskie 462:50, 
Kredyty 3861:37, Akcye kolei południowej 
80:25, Losy tureckie 61:40, Akcye kolei 
państwowej 342'87, Akcye kolei Lwowsko- 
Ozerniowieckiej 298:—, 4-procentowe galic. 
obligacye propinacyjne z 1889 r. 97:80, 
Akcye tytoniowe 13650, węgierskie obliga- 
cye indemnizacyjne 97:75, Akcye kolei Eben- 
tal 266-—, Akeye banku dla krajów koron- 
nych 21950, 4-procentowa węgierska renta 
złota 121:20, Akcye banku związkowego 
260:50, Rubel papierowy 1:28—. Węgier- 
ska renta papierowa 99:80, Rimurania 249—. 
Usposobienie silne. 


Odpowiedzialny redaktor Alam Krechowiecki, 


rS 
© 


LIWE arw b ała: Ror ry ą a TROY 
Nadesłane, Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem i. października 1554 
(Przyjazdy i odjazdy pociągów podane są podług zegara środkowo-europejskiego). 
Dr. Leon Rapp | posp. [ osob. dc Lwowa | posp. | osob. | ze Lwowa 
lekarz chorób skórnych i wenerycznyeh | |Przych._o Zi j AJ RC oe OT =" ESENS S 
PE Aay + s Di gl 2 Podwołoczysk na dworzee Podzamcze -— | £40 | Do Krakowa (Wiednia), Rozwadowa i Nadbrzezia, Chyrowa- 
powrócił ! ordynuje, ul. Piekarska 15. i| Z Podwołoczysk na dworzec główny | Sambora, Mezó laborcza (Pesztu), Sanoka, Rymanowa 
z > ; Pol" (| Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wroeławia, Warszawy), z Orłowa | i Iwonicza, Krosna przez Przemyśl, Rawy rus. przez Jaro 
Zarząd hotelu „Imperial“, ulica Trzeciego Maja 1. 3, Chabówki, Jasła prze» Rzeszów: w Orłowa, Uhabówki sław, Jasła przez Rzeszów, Rozwadowa, Nadbrzezia, Or- 
ma zaszczyt donieść, iż objąwszy z dniem dzisiejszym | Jasła, Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, Sambora i Uhyrowa łowa przez Tarnów 
we własny zarząd Kawiarnię Imperial, po- | przez Przemyśl Do Fawocznego (Munkacsa, Pesztu), Chyrowa 
czynił wszelkie ulepszenia ku wygodzie P. T. Gości, 30 | Z lekan (Bukaresztu, Gałacn, Jass), Suczawy, Kimpolunga, Ra- Do Podwożoczysk'(Kijowa, Odessy) i Brodów z dworca głównego 
ośmiela się takową polecić łaskawym względom — || | dowiec, Seretu, Berhometn, Nowosieliey, Husiatyna i Ka Podwysokiego j 
Przeszło 150 dzienników we wszystkich językach. łusza ` 7 | | Do Iekan Ke Jass, Bukaresztu), Kozowy, Radowiee, Kim- 
7 ; e 7 -— 750] Z Janowa polunga, Suczawy 
> Najlepszy m ocenicielem keźdego artykułu i — | 752) Z Tarnopola i Brodów na dworzec Podzamcze Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworca Podzamcze 
JR doswiadozenie; ; 805| Z Ławocznego (Pesztu) Kałusza, Chyrowa, Stryja Podwysokiego i 
Wychodząc z tego zapatrywania poleca firma == e az GO (Pesztu) usza, URYTowa, NAJ DOE cowe? z SA 
FRITZ SCHULŻ JUN. w LIPSKU swój najnowszy — &15| Z Tarnopola i Brodów na dworzec główny Do ker an, ERT. Husiatyna, Nowosielitzy, Berhomethu, Ra 
RATE A aj — *25| Ze Sokala i Rawy ruskiej owiec, Suczawy 
rodek do czyszczenia tak zwany Globus-Putz- 8 RA AA ŻĘ 2 paz. ERA „a "8 żę ANa p a M 
Extract każdemu na próbę z tem pewnem prze- || — | 910| Z Krakowu (Wiednia, Berlina, Wroclawia, Warszawy), Wicli MD Obie ba aaa 2 O NENA 
świadczeniem, że użyty do czys:ezenia A 10:35 | Z aa 7 aborcz, (Pesztu), yrowa przez trzemyś Dodac prz nów 
metalowych sporządzonych ze złota, srebra, miedzi r a: : ky: ych AE tacy WŁ A 
mosiądzu itd. wywołuje z łatwością połysk brylan- 1:30 u Z Kaori (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Chabówki, Nowego e MBR N REA a w a 
towy, wspaniały i długo trwający, nie zanieczy- k 8 cza a Tarnów Rzeszów lu Przemyśl, Rawy r skiej nieza Stróże rzez Przem śl i przez Ta OW a aldo 
szozając jak pomada do czyszczenia, ani też wcale ora Brodie Sambora „rzez Przomyśli CE S Do Skolego Kala. Ch as $ 2 
nie uszkadzając O TEST Hea RE — 140| Ze Sde i Stryja Kałusza, Jkyrówa ; Só Do Sokala, "Rawy ruskiej. N Jarosławia 
l ponyžeym sę, RT z e dob a 150 | — |Z Czerniowiec, (Bukaresztu, Gałaca, Jass) lekan, Suczawy, Do Podwołoczysk i Brodów z dworea głównego, Kopyczyniec, 
ch Ra Dosi i wje włóenych Radowiec, Berhometn, Szeparowiee-Kniażdw., Kórósmezó, 5 Eo na, Podwysokiego 
kopalniach, gdzie tenże maszyną parową 0 sile 80] | >45] _ | z r aeua Odessy) Kopyczyniec, Husiatyna Bro- i a A i 
koni bywa doprowadzany do możliwie największej ys oran NA Eai pydzyniec, Rusiaty I vis Uk e S 
Toti OL 6 można „Globus-Putz-Extraei" dów na dworzee Podzaiacze Do Iekan (Jass, Gałacza, Bukaresztu), Kozowy, Sopowa, Serethu 
Jokoan ię ra H GE ach, handlach | | 230 | — | Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Kopyczyniee,  Husiatyna, Do Podwołoczysk (Kijowa, Odesey)i Brodów z dworca głównego! 
k RAN T m5. H a owych " przyczem Brodów na dworzec główny Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworca Podzaincze 
kolonialnych, żelaznye ke h 5 "GL b P Z R — | 525) Ze Sokala, Bełzca i Jarosławia przez Rawę ruską ; Do Ozerniowieę Kałusza, Husiatyna, Kórómózó, Serethu, Iekan 
Ba Na a mare acarynhą SODUS IN ro — | 5835| Z Podwołoczysk (Kijowa Odessy) Podwysokiego, Brodów n (Jass, Gałacza Bukaresztu) 
„then Streifen i firmę Fritz Schulz w Lipsku. i P Podee SA Do Krakowa, (Wiednia, Wroeławia, Berlina), Rawy ruskiej pruez 
f -— 545 | Z Ickan (Bukaresztu, Gałach, Jass), Suezawy, Radowiee, Rerho- Jarosław, Jasła przez Rzeszów, Chabówki przez Rzeszów. 
Przyjechali do Lwowa metu, tylko w poniedziałek, Seretu, Kozowy lub Tarnów 
dnia 27 stycznia 1898 "001 Z SCEN, (Kijowa, Odessy) Podwysokiego, Brodów, naj | — dr p. A 
HOTEL GEORGE. dworzec główny ) OM = +4 awla. A 
ę — | 655 || Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Wieliezki, Orłowa. — | 645 || Do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina), Mezć 
, m z az. M AE man e RAA l Rozwadowa, Nadbrzezia, Sambora i Ohyrowa przez Przemyśl Laborez (Pesztu) : ú á 
EEK Zi ŚOW E OT ESTN l 0 ry | 0 845| — || Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia) z Jasła przez Rze- — | 705 || Do Sokala Rawy ruskiej. 
SRA z DIE o hr. Ponińska z Wołynia, Hr. | szów, z Rawy ruskiej Ba Jarosław, z Jasła, Krosna. — | Do Tarnopola z dworca głównego. 
rzyn Q Iwonicza, Rymanows, Sanoka, Megsö-haborca, (Pesztu). R Do 4ewocznego, (Munkaesa, Pesztu) Chyrowa, Fałusza. 
HOTEL IMPERIAL. az 1 Te: Przemyśl. Ri Banach N m = ny mise z SRA Panca 4 ć 
RA iowiec = z ckan, Suczawy, Radowiac, Berhomeżu (z wyjątkiem. ponie- > o Janowa 
LF. A RE Own g ac | działku) Nowosielitzy, £ałusza ZA Do lekan, (Jass, Gałacza, Bukaresztu) Husiatyna, Kałusza, Sze- 
L. Zeleński z Zaczernia, S$. Wybranowski z Kimirz, a Li A OW i RANE > GARD: Jass, , DU y Ą 

: AF i ; — | 930 || Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy) Wieliezki, parowisz, Ku Nowosielitzy, Berhomethu, Serethu, Rado- 
E. Piotrowski i dr. A. Krzyżanowski z Krakowa, W. 2) S Do; à Gz, s y, ; 5 
Polański z Rudnik. Rawy ruskiej przez Jarosław, Oriowa, Mszany, Jasła, wiec, Kimpolungu, Suczawy. | 

Krosna, Iwonicza, Rymanowa, Mezo- Laboreza przez Przemyśl Do Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina) Chyro- 
HOTEL EUROPEJSKI. m 943| — || Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodów, na dworzee Podzam- wa, Sambora, Sanoka, Rymaaowa, Iwouicza (przez Prze- 
PP. Hr. Wilezek z Hruszowa, C. Lekczyński cze, Kopyczyniee, Podwysokiego myśl) Jasia, Chabówki, Orłowa (przez Rzeszów), Chabów- 
z Remenowa, J. Grabowski z Koniuch, W. Tomżyń- 950| — | Z Iekan (Bukaresztu, Jess, Gałaca) Suczaąwy, Kiepclunga, Ra- ki, Orłowa (przez Tarnów), Roawadowa 
ska z Krasiczyna. dowie, Słobody rung., Kórósmeza, Husiatyna, Kozowy Do Podwołoczysk i Brodów z dworca głównego, Kopyczyniee, 
= |H1000| — || Z Podwołoczysk (Kijowa, Udessy) Brodow, Kopyczyniee i Pod- Husiatyna. 
Muzeum imienia Lubomirskich TAA o m główny, Do 2 i Brodów z dworea Podzamcze, Kopyczynise 
arte codziennie od godziny 9 rano do g. | — li>. > TA Z e E uman ni 
Y E RA z wyj A Mazid i święi sz Aa 3 base : Czas środkowo-europejski różni się od ezasu lwowskiego o 8e 
p 7IL, M AEC % minut, a mianowicie 12 godz. w czasie $rodkawo-europejskim 
uroczystych, we wtorki zaś i piątki od go- i2 godzinie 36 minut czasu lwowskiego. 
dziny 3 do 5 po południu. Nocne godziny od 6 wieczór do 559 rano objęte są tłustemi ramkami. — Biuro informaczine e. k. kolei państwowych przy ulicy Trzeciego Maja w Motele 
e = Mperial, udziela wyjaśnień w sprawach kolejowych, sprzedaje wszelkiego rodzaju bilety jazdy i rovktady ja:dv w formacie kiaszonkowym. 
Cennik płacą żądają płacą żądają płacą żądają 
AS SE „| Losy z roku 1854 po 250zł. mk.4pr. 162.-- 164.—] Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100zł.6pr. —.— —.— | Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. . 10.20 10.60 
iwowskiej Izby handlowej i przemysłowej| ",” ©," 1860 po 500 zł. wa.5 pr. 14420 Hej | Po a OSI A JEGN) E c=] Losy fond. are. Rudolfa WE . - 20-50 „20.20 
A 5 : RS w „ 1860 po 100zł. 5 pr. . 162.50 163.50 bow » »„ 1898 ,200kor.4pr. 97.0 98.70] Salma 40 zł. mk. . . . . . . 19.—  80.— 
; 7 ET o BO zł. . 189.25 190.254 Pożyczka miasta Lwowa zr. za a, h Alto wage = = 

1. Akcye za sztukę. zł. et. zł. ct] Listy zast. o pań > po 120 100 zł. 4 pre. . . « « « + « 96— 9615] Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . 48—  52— 
Kol. g. Kar. Lud. po 200zł.mk. [I zł5 pro © WODE 153.60 154.604 Renta włoska za ać każą . T 38 n n W: O BE || 

Se > 900 y k 3 Pożycz. serb. prem. za rank. 2 pr. ; „5 Se BH z zi, 4 pr. „= 3.— 
Kol. T pe A bon B. Dług ka r k kak Tagore TE obi ne kol. za400 frank. 59.75 60.25] Waldstein 20 zł. mk. : 57.—  60.— 

pad Sr E) f reprezentowanych krajów koronnych). m. À 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a. 4385 ie. hi łuż : ank SZ ; 

3 kal ao 200 zł. w. à. 200 Ę Austr. renta złota wolna od podatku G. Listy AE 0 i listy dłużne E Aroyo ami (e creig) Das 
Garbar. w Rzeszowie po 200zł. wa. |200 — 210 —!| za 100 zł. 4 pre. sa e E E i sk Damian aT27 208 120 gł. p Mw 
Fabryki wagonówwSanoku przed- Austr. renta w wal. kor. wolna od Anglo Austr. banku los. w 301. #/apr. —=— —— Peszt. banku handl. 500 zł. - 1485.— 1440.— 

tem Lipińskiego po 500 kor.wa. |262 — — — podatku za 200 kr. 4 pre. . 102.70 108.904 Austr. zakł. kr. ziem. los.w501.4pr. 98.60 99.604 Zakł. kred. dla handlu i przem. 357.50 358,— 
20 id » w n Obl.prem.zr.18803pr. 118.75 119.50 wes. vanky kredyt Da a 383. — 

II. Listy zastawne za 100 zł. ` Sacye kolejowe. zj „AAA „ n» 18893pr. 117,75 118.50| Dolno austr. tow. esk. zł. 765.— 775.— 
m Kol. Areyks. Albrechtaza100zł.4pr. 99.65 100.65 | Bukowiński zakł. kred.ziem.los.4pr. 105.— 105.25] Gal. banku hipot. 200 zł. . . . . 3%7— 378.50 

Banku h. g.5%9 wa. wyl. z 10°% pr. |110 — 110 708] Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne » Wow p los.4pr. 96.50  97.— 2 H Uran RR 200zł. TERE) or 2 
„ox náta „los. w 50 L 100 — 100 70 od podatku za 100 zł. 4 pr. 121.— 12180] Gal. akc. ban. hip. Ópr.prem.los.5pr. 110.— 111.—] Banku dla kraj. koronnych 200 zł. 218.50 219.— 
nn 4h „„w60l.po200K. o | 9650 97 20 za 200 zł. mk. 53, pr (osteimp Í ` ono » n los. 50 lat 4a Dr. 100— 101.— „  Austro-węg. 600 zł.. . . . 934— 988— 

» kraj. 4a? w.a los. w511 w|100 80 101501] kero o oa "s E 264. 0» „ „ 00 lat za 200 „  Związkow.(Unionbank) 200zł. 302.50 303.— 

|. w. a. los, w Ból. » | 0823-08 roll Rol lesurza mondea To za koToWYEWpr a 0. e 20875 97%.25| Czesk. banku związk. 100 zł. . 134.15 135.25 
Tow. kred.gal.ziem. 4°% (pierwsza o 100 zł. 5 pr. . . . . . . 12850 129.404 Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. i i Jat ar a Ziynostenska banka 100 eig BG 

emisya) a Ja 6 Ng CE 97 80 98 50 Kol. Are rks. Rudolfa r wal. kor. n n n n 4 pr. os. a g al uż inhi = p s 
Tow. kredyt. galic. ziemsk. 109% = || wolne od podle | DEE 4pr. 99.70 10070] » » » » &pr. stare pm osi] S Eor uansporiowyahi 
ios w 4l" lat . . . .»|9730 98 —|q Kol. Karola Ludwika po 200zł. mk. lo». op o,» „. 4pr.zaż00kor. 96.75 96.90] Buk. kol. lok. ake. pierwsz. 200 zł. 210— 242.— 
4'[, los w 56 lat. =d 9675 97 45 (ostempl. akcye) 5 pr. 213.— 243.70] Banku krajowego dla Galieyi Lodom. ". „.  „ Akcya zakład. 200zł =m == 
„2 i "68 ; 45], pr. 51%, lat zwrotne . - . 101.10 102.10] Kolei półn. ces. Ferdyn. 1000 zł. mk. 3440.— 3450.— 
III. Obligi za 100 zł. s Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). Banku krajowego oblig. komun. 2 E Kołomyj. kol. lok. (ake. pierw.) 200zł}. —.— —— 
Zolej A Albuechtaza dWREKGnr 5 A Emissya 5 pr. . . . . « -« . 102.15 : Kol. Lwów-Bełzce (ake. pierw.)200zł, ——  —— 
Gal. funduszu propinac. 40/, w. a. 8][98 10 98 80 a =- e 300r 5 aa A 23 Bunku krajowego oblig. komun. 3 „ Lwów-Ozern.-Jassy 200 zł. . 297.— 298.— 
Bukow. funduszu propin. 5°, w.a. © |102 75 — —]ł Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i i i Kmissyw 42 lat za 200 kor. 4*/» pr. 100.— —.—l „ wschodn.-galie-lokaln. 200 zł. 196.— 200.— 
Komunalne Banku kr. 5*/, (2. em.) **|102 50 — — 5000 zł. 4 pre. . . . "BIE 100.50 101.16 | Banku kraj. 1os.57/,1.zaZ00kor.4pr. 98.—  99.— „ państwowych 200 zł. ——— —— 
» n » Ala lo(8.em.) 7 [100 30 101 —JĄ Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 200 | „n, » ODL kol. los. zaż00kor.4pr. 97.50 98.50] „ południowej 200 zł. 841.15 341.65 
Kolej. lokalne dito 4°/, po 200 kr. ™ | 97 50 98 204] kor. 4 pre. a... M 100.10 101.10] Austro-wes. banku 407/, lat los. £pr. 100.10 101.— n węg. galieyj. I. 200 zł. < . ZWISA 2I275 
Pożyczki kraj. 69/, wa. z roku 1878 „ [108 — — —jl Kol. bukowińskiej lokaln. za 200 ` i e „ 50 lat los. 4 pr. —— ——| Austr. Tow. żegl na Dunaju500zł.mk. 454.— 458 — 
n „ 4 wa. z roku 1891 «| — — — — kor. 4 pre i 99.— 100.— t i Á iebi 
" „ 4l po 200 koron o Kol. l KARK Ludwika za 200, a H. Obligacye z prawem pierwszeństwazal 00zł.nom. BIL. Axcye Przedsiębiorstw przemysłowych. 
zanokuwieżzane >. AE 97 80 98 50 100 zł. 4 DE 99.60 100.604 07esk. kolei półn. za 300 zł. 5 pr. —.— —.—] Tow. kopalń węgla w Brix 100 zł. 280.50 281.50 
Pożycz. m. Lwowa 4j po 200 kor. 96 30 97 iÍ Kol. lwowsko-cezern.-jasskiej z r. 1894 AW s R par. po Dunaju za 1001200 65 nat Gal. karpackie naft. A 500 kor. —— —— 
za 200 kor. 4 pr. . . . . . . 100.25 101.25 | 2 G PU EW AE = D0] Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 147.55 148.05 
IV. Losy. Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkamnier | Tow. żegl. par. po Dun. Em. 21886 4pr. 116.75 117.25] Prazkiego tow. żelazn. przem. 200zł. 710.— 714, — 
A R oN „je: SG z | Kolei półn.ces. Verd. cm. z r.1886 4pr. 100.90 101.404 Sehodnicy 500 kor 558.— A 
gut) za 200 marek 4 pre. 120.50 121.50] Kolei Poem. 65 Pera ; p A KOR... +. « 5B8— 568. 
Miasta Krakowa . > o o MASTo 28 18 p a „ „io, 2. lesiiżpn "106 Oare zacz. tytoniow 50040 EE 
„ Stanisławowa . . . . ;48— — JID. Dług państwa (krajów korony węgierskiej). | A A 5 A AA 101.— oo Trifail. tow. kop. węgła 70 zł. . NAZWE 
V. Monety. Wes. ka "A ke W A bó SA + KA. reia ox las 806 s uh N. Weksle 
Dukat cesarski 5 64 5 74 kom AIN a 5 zł 4pr. . . o s . . . . . 03.380 94.30 Berlin za 100 marek 5 pr. . 56.80 58.95 
Napoleond'or 949 95%] „ obl. prop. za 100 zł. 4% pr. 100.90 101.90) Kolei Lwów-czern. z v. 1884 za 300 ) „| Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. 120.— 120.25 
Pół imperyał 950 — —jł „  obl.pr.regul. Cisy zalO0zł.4'j, 140.25 141 —6 dł. 4 pr - - - «© s s „. . . 99.50 100.50] Paryż za 100 fran. . . . . 4151 47.62 
Rubel rosyjski srebrny 120 ë 125 „ poź. premiowa za 100 zł. 15425 155.254 Gal. Kol. lok. wsehodn.za 100zł. 4pr. 99.50 100.—§ Petersburg za 100 rubli 6 pr. = = 
n w , papierowy . 127 20 12820]] „ » n za 50 zł. 00 Ask] Z pEZD n Niemieckie banki. 2 z 
100 marek niemieckich | . h Łał: o: M za 200zl.5pr. 108.35 109.: łoskie banki .- 45.30 45.37 
marek niemieckie E. Obligacye indemnizacyjne. | i 5 1887za 200 uł. a 98.65 99.65] Francuzkie RE === ih 
Ą + » 1.8, Kroacyi i Slavonii za 100zł. 4 pr. 97.50 98.50 | i Szwajcarskie banki 47.32 47.40 
Kurs giełdy wiedeńskiej. W afer 100 AE PEO 9710 98.0 RED OE : i 0O Walat 
Dnia 26 styeznia 1898. F. Inne publiczne pożyczki m 5 zł. 6.10 a |" Ye l 
Siny ała asie Ł PRA: f A SAS Zakł. kred. dla h. i p. 100 zł. . 198.50 199.50] Dukat cesa : e o o a | „Gi(0 

A. Ogólny h 5 pa a. piaca 23daJ3§ Losy regul. Dunaju z r. 1870 za 100 Olary 40 zł. mk. . 1... . 6075  GL75] Austr. węg. 8 guld. złota moneta. —— —— 
Jednolity dług państwa w banknot. f zł. 5 pre . . . . . . . . . 130.75 131.754 Tow. żegl. na Dunaju 100zł. mk.4pr. 165.— 170.— 20-frankówka 3 9.53 9.54 

maj-listopad . -> . . . 102.45 102.65] Pożycz. reg. Dunaju z r. 1872 los. 5pr. 109.— 110.— $ Pożyczka m. Insbruku 20 zł. 28.50 —.— | 20-markówka E 11.76 1180 

luty-sierpień . +.» dd ._/. . 102.45 102.65] Poż. kraj. Bukowiny z r. 1998 los. Losy m. Krakowa 20 zł. . . 26.75 27.75 Rossyjski półimperiał O PZ c = 
Jednolity dług państwa w srebrze za 200 kor. 4 pre. . . . . . 98.0 99.20. Pożyczka m. Lublany 20 zt. . 22.75 23.75) Niemieckie banknoty za 100 murek 58.80 58.35 
styczeń-lipiec . . . . . 102.45 102.65] Bukowińskie obl. propinacyjne los. Palify 40 zł. mk. . . . . . . 62.—  68.—|] Włoskie banknoty za 100 lir. 45.40 45.50 
kwiecień-październik . . . 101.45 102.66] za 100 zł. 5 pre. . . . . . . 103.— 103.754 Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł. 20 0608 Euole >. 12y 1.28 


mara ET CZA 
Wobec wysokiego kursu rent au 


PSA 


stryackich i węgierskich pole 


hipotecznego 


lane 


` Sokal i Lilie 


n Wszelkie zlece: 


Dom bankowy i Kanter wymiany. 
da z prowincyj wykonywujamy 
H 


adwraśna poczta 


: a z s mr T c popa” EEC —pr ane A ZET POTTERA EEEN =m zm w — H ZEE Z] 
MB © K E > DA E e MJ SIE 4 EJ WEG WW Wa 


L. 9780 


(0. k. Sąd powiatowy w Zurawnie za- | 
wiadamia niniejszem, że w sprawie egzeku- | 


Licytacye. 


„KA. 6 


A 


-, cyjnej 


2 


= ESONI SALDRE DEPOT I O BE T DY RZ ZODZZOZ Z BAZY ZZO ZZOZ RY REPO TA ODT a TT ZANE WZ ZZOZ 
e k. uprz. akcyjnego Banku hipote- daia 28 Tat-go 1893 o 10 przed południem do lokacji pieniędzy sierocińskich 


|cznego przeciw Antoniemu Weidlowi i Janowi wyżej ceny wywołania w ilości 18500 zł. ; złożone. 
Resztę warunków, wyciąg hipoteczny, 
protokół opisania przynależności przejrzeć mo- 


| Böhm o zapiacenie rat 208 zł. 40 et i 208 zł. jw. a., zaś dnia 81 marca 1893 o 


„ (477 2—8), 40 et. z pn odbędzie się w sądzie tutejszym i południem poniżej ceny wywołania. 


publiczny przetarg realności dłużników obję- . 
tej wyk. hip. l. 162 ks. gr. gm. lzydorówka | być w gotówce lub papierach wartościowych 


10 przed | 


Wadyum wynosi 1350 zł. w. a. i ma|źna w tus. registraturze. 


zdolnyć 


Zurawno, 17 grudnia 1897, 


L. 7660 (579 2—3) 
Dnia 1 lutego 1898 i dnia 1 marca 1828 
o godzinie 10 rano odbędzie się w tutejszym 
sądzie publiczna sprzedaż : 


1. całej realności Iwh. 500 
2. połowy  . » 340 
3. n n ” 176 
Eo y * 486 
5. 1/5 części real. 362 
6. WNOSTSEP » 861 
EDIS „JAR „ 472 ks. grunt. 


gminy Czchów objętej Berka Wertheimera 
własnej na rzecz c. k. Prokuratoryi skarbu 
imieniem funduszu ubogich, celem zaspokoje- 
nia sumy 150 zł. z pn 

(ena wywołania: 


1. cała realność lwh. 500 na 30 zł. — et. 
2. poł.  , Pon. =. 
3. poł. i „ M8. 69. 88 - 
4. poł. > „ ABÓ JB = 5 o; 
5. 1/5 = - Gia „ Jo, 85 
6 110 , » 361 „ 40 „ 90 , 
K bio t; „ aw 136... E 
Wadyum : 
1. Odnośnie do całej realności iwl. 500 kwotę 
8 zł. 
2. do połowy realności lwh. 347 kwotę 
3 zł. 90 ct. 


3. do połowy realności lwh. 176 kwotę 
8 zł. 94 et 

4. do połowy realności lwh. 486 kwotę 
19 zł. 58 et. 

5. do 1|5 części lwh. 862 
kwotę 1 zł 90 ct. 

6. do 1/10 części realności lwh. 361 
kwotę 4 zł. 9 et. 

4. do 115 części realności lwh 472 
kwotę 1 zł. 36 et. 

Akt oszacowania, wyaiąg hipoteczny i 
warunki lieytacyjne przeglądnąć można w re- 
gistraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest ustanowiony adw. dr. Górski w Brzesku. 

Brzesko, dnia 30 września 1897. 


L. 9222 (601 2—3) 

W sprawie egzekucyjnej e. k. gal Pro- 
kuratoryi Skarbu przeciw Mojżeszowi Silber- 
steinowi peto 790 zł. 82 et. odbędzie się w 
tut. Sądzie w dwóch terminach to jest: 

Dnia 18 lutego i dnia 23 marca 1898 
zawsze o 10 godzinie przed południem przy- 
musowa sprzedaż realności pod iwh. 218 w 
Podgórzu położonej. 

Cena szacunkowa wynosi 5915 zł. 30 et. 

Wadyum 591 zł. 

Warunki lieytaeyjne i akt oszacowania 
można przejrzeć w Sądzie. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Feuereisen w Podgórzu. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Podgórze, 7 września 1897. 


realności 


L. 2554 (608 2—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności To- 
warzystwa zaliczkowego w Staremmieście w 
w kwocie 100 zł. aw. zpn. zostanie realność 
lwh. 371 Michała Buszczaka własna dnia 22 
lutego 1898 i dnia 22 marca 1598 o godzi- 
nie 10 przedpołudniem na pierwszym termi- 
nie tylko wyżej lub za cenę wywołania 225 
zł, aw., na drugim także niżej ceny wywoła- 
nia sprzedana. 

Zakład wynosi 25 zł. w. a. 

O tem zawiadamia się niewiadomych 
wierzycieli do rąk kuratora p. Maryana Wła- 
dyczyńskiego w Staremmieście i przez edykta. 

C. k. Sąd powiatowy 

Staremiasto, dnia 22 lipca 1897. 


L. 9428 (590 2—3) 

W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 
10 rano w dniu 24 lutego 1898 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 24 marca 1898 nawet 
niżej takowej licytacya realności według wyk. 
hip. 630 ks. gr. gm. kat Kosmacz, Nykoły 
Połyjczuka syna Petra własnej na rzecz Nuty 
Miihibauera pto 2 zł aw. z pn. 

Cena wywołania 200 zl. 

Wadyum 20 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabuiarny wolno przejrzeć w tus. re- 
gistraturze. 

. Dla nieznanych z życia i m'ejsca pobytu 
wierzycieli hipot. ustanowiono kuratorem c. k. 
notaryusza Łuszpińskiego w Kosowie. 

Kosów, 26 czerwca 1897. 


L. 11788 (503 2—83) 

W tut. sądzie odbędzie się o godzinie 
10 rano w dniu 24 lutego 1698 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 24 marea 1895 nawet 
niżej takowej licytacya połowy realności we- 
dług wyk hip. 247 ks. gr gm. kat Szeszory 
dłużnika własnej na rzecz Śchmiela Feigera 
pło 160 zł. aw. z pn. 

Cena wywołania 585 zł. 

Wadyum 58 zł. 50 et. 

Resztę warunków, skt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re- 
gistraturze. k: 

Dla nieznanych z życia i miejsca pobytu 
wierzycieli hipot. ustanowiono kuratorem adw. 
dr. Wilkowskiego w Kosowie. 

Kosów, 30 sierpnia 1897. 


L. 12191 (5% 2-- 8) 

W tut. sadzie odbędzie się o godzinie 
10 rano w dniu 25 lutego 1898 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 28 marca 1898 nawet 
niżej takowej licyiazya realności według wyk. 
hip. 637 ks. gr. gm. kat. Chomczyn, Fedora 
Podletejczuka własnej na rzecz Leiby Mar- 
moroscha pto 40 zł. aw. z pn. 

Cena wywołania 165 zł. 

Wadyum 16 zł. 50 at. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabułarny wolno przejrzeć w tus. re- 
gistraturze. 

Dia nieznanych z żye'a i miejsca pobytu 
wierzycieli hipot ustanowiono kuratorem adw. 
dr. Korpińskiego w Kosowie. 

Kosów, 16 sierpnia 1897 


L. 10217 (478 2—3) 

W tut. Sądzie odbędzie się dnia 28 lu- 
tego 1898 o godzinie 10 rano ponowna licy- 
tacya realności wyk. hip. 1 464 ks. Zurawno 
dłużnika Leiky Kronsteina własnej na rzecz 
Herschs Reinharza cesyonar. Arona Reissa 
pto 2000 zł. 

Cenę wywołania stanowi podkup w kwo- 
cie 3420 zł. a tylko wyższa oferta przy licy 
tacyi uwzględniona będzie. 

Warunki lieytacyjne można przejrzeć w 
tus. registraturze. 

Dla niewiadomych wierzycieli ustanawia 
się kuratorem c. k. notaryusza Ludkiewicza 
w Zurawnie. 

Zurawno, 26 grudnia 1897. 


L. 9841 (526 2 --3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dobczycach o- 
głasza, iż celem zaspokojenia Powiatowej Ka- 
sy oszczędności w Wieliczce zaległych rat z 
pożyczki 100 zł. odbędzie się w tut. sądzie 
w dniach 28 lutego i 28 marca 1898 o go- 
dzinie 10 zrana egzekucyjna licytacya real- 
ności lwh. 53 w Kędzierzynce położonej, Ja- 
na Kasprzyka własnej. 

Cena wywołania 159 zł. 

Wadyum 16 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i wy- 
cikg hipoteczny przejrzeć można w registra- 
turze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli p. 
Jan Glaser zastępca c. k, notarynsza w Dob- 
czycach ustanowiony. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Dobczyce, dnia 21 grudnia 1897. 


L. 7807 (540 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Sieniawie ngła- 
szż, że przedsięweźmie w sali rozpraw celem 
zaspokojenia wierzytelności galicyjs. Zakładu 
kredytowego ziemskiego w likwidacyi we 
Lwowie mianowicie ośmiu rat po 75 zł. e- 
gzekucpjną leytacyę realności w Sieniawie 
koło Jarosławia pod lk. 25 położonej dłużnika 
Herscha Anhanga własnej wyk. hip. l. 4 ks. 
gr. gminy Sieniawy objętej dnia 28 lutego 
1898 i dnia 28 marca 1898 o godz. 10 rano. 

Cene wywołania stanowi wartość przy 
przyznaniu pożyczki przyjęta w kw. 4700 zł. 

Zakład wynosi 1170 zł. a. w. 

Warunki licytacyjne, wyciag tabularny 
i protokół opisania przynależność: mogą być 
przejrzane w tus. registraturze. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony e. k. 
notaryusz p. Zielonka w Sieniawie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Sieniawa, 22 listopada 13987. 


L. 12192 (582 2—3) 

W tutejszym Sądzie odbędzie się o go- 
dzinie 10 rano w dniu 28 lutego 1898 po- 
wyżej ceny szącunkowej zaś dnia 28 marca 
1598 nawet niżej takowej licytacya całej re- 
alności według wyk. hip. 74 i połowy real- 
nosei wh. 814 ks. gr. gminy kat. Chomczyn 
objętej Matyja Fedczuka „Wasyla“ wřasnej 
na rzecz Leiby Marmoroscha pio 80 zł. a. w. 
z przy. 

Cena wywołania 3-0 zł. i 45 zł. 

Wadyum 39 zł i 4 zł 50 et. 

Resztę warunków, akt oszacowania i wy- 
ciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. regi- 
straturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca pa- 
bytu wierzycieli hipotecznych  ustanawiceno 
kuratorem adw. dr. Korpińskiego w Kosowie. 

Kosów, 16 sierpnia 1897. 

U. 2561 (602 3) 

B nixa 3acrokoesa Bipure1bHocru Ma- 
pii Topaaosnu B kBori 150 sp. Bieraae pe- 
aJbHOCT, OÓHATA BAK. rin. T. 318 rpomaga 
Baőyxos Pomana Hyxpań i maa. Eunana 
Uyxpań Biacna Aaa 24 mororo i 31 mapra 
1598 o rozumi 10 pamo, ma nepwim Tepeuni 
3a niRy BukJuYHy 880 sp ao Bueme, na 
ApyriM e TAKOW HAZME TAKOBOË NpOTAHOK. 

Baxrom 38 sp. 

O mim saBinomiae ca Bipuremek Korpi- 
6u mo „Hm 17 aroro 1897 nmpaBa pedeBzi 
mo peaJdbHOCTM NOBHECOH Haya 260 KO- 
qpión © Tom piitegiło yBiąow.eHi He 3ieTaJA 
xo pyk kyparopa CrasucmaBa Hegreanua B 
F.osoBi. 

Pemry ycjioBiń mcæwna NeperJAHyTE 
B TyC. perierparypi, 

Kogoga, 5 masgepuuka 1897. 
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(1. 9488 (583 2-—8) 
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go- 
dzinie 10 rano w dnin 23 lutego 1888 po- 


wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 28 marca 
1898 nawet niżej takowej licylacya realności 
według wyk. bip. 312 ks. gr. gm. kat. Sze- 
szory Ilka Polineka syna Ilka własnej na 
rzecz Zakładu kredytowego dla handlu i prze- 
mysłu w Kosowie pto 120 zł. a. w. z pn. 

Cena wywołania 130 zł. 

Wadyum 13 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze. 

Dła nieznanych z życia i miejsea po- 
bytu wierzycieli hipotecznych ustanowiono 
kuratorem adw dr. Korpińskiego w Kosowie 

Kosów, 27 czerwca 1897 


L 17705 (585 2—3) 

Celem zaspokojenia pretensyi Goldy z 
Boreków Markus w kwocie 375 zł}. a. w. 
z pn odbędzie się w tut. sądzie w sali roz- 
praw Nr. 8 w dniu 22 lutego i 22 marca 
1898 o godzinie 10 rano przymusowa publi- 
czna sprzedaż realności wyk. hip. l. 302 ks. 
gr. gminy Chołojów i realności wyk. hip. 1. 
55 ks. gr. gminy Pawłów objętej dłużników 
Ohaima Herscha Frommera, Hudi Friedman 
i Salamona Friedmana własnych. 

(ena wywołania 250 zł. i 40 zł. 

Wadyum 25 zł. 1 7 zł. a. w. 

Resztę warunków, protokół oszacowania 
i wyciąg hipoteczny przejrzeć można w tut. 
registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest Józef Jackiewicz w Radziechowie. 

C. k Sąd powiatowy 
Radziechów, 10 grudnia 1897. 


L. 9887 (536 2—3) 

(elem zaspokojenia wierzytelności Cha- 
ima Pinkasa Kórbera w kwocie 100 zł w. a. 
odbęd:ie się w tut. sądzie w dniach 21 lute- 
go i 23 marca 1898 każdym razem o 10 go- 
dzinie rano publiczna licytacya realności w 
Rozwadowie położonej wyk. hip. Nr. 175 o- 
bjętej Ohaji Tauby Birnfeld zam. Knopfowej 
własnej. 

Cena wywołania 582 zł. 

Wadyum 53 zł. 50 et. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiono p. Ludwika Mia- 
sika c. k. notaryusza w Rozwadowie. 

Resztę warunków licytacyjnych w sądzie 
można przejrzeć. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Rozwadów, 27 listopada 1897. 


L 11615 (5372 8) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Blimy 
Adwokat w kwocie 60 zł. w. a. odhędzie się 
w tut. sądzie w dniach 21 lutego i 21 mareż 
1698 każdym razem o 10 godzinie rano pu- 
bliezna lieytacya realności w Turbii położonej 
wyk. hip. Nr +83 objętej obecnie Karoliny 
Węgrzynowskiej własnej. 

Cena wywołania 1746 zł 25 et. 

Wadyum 175 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiono p. Ludwika Mia- 
sika c. k. notaryusza w Rozwadewie. 

„, Resztę warunków lieytacyjnych w sądzie 
można przejrzeć. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Rozwadów, 30 grudnia 1897. 


L 17230 , (588 2—3) 
. Č k. Sąd powiatowy w Sniatynie po- 

daje nipiejszem do powszechnej wiadomości, 
że w sprawie egzekucyjnej Ohaima Dawida 
Ranchwergera przeciw Annie Stuparyk pto 
10 zł. w. a z pn. o dozwolenie przymuso- 
wej licytacyj nieruchomości w Zadubroweach 
whl. 65; ks. gr. tej gminy objętej, odbędzie 
się dma 22 lutego 1898 i dnia 24 marca 
1895 każdym razem o godzinie 10 przed po- 
ludniem w sądzie tui. przymusowa sprzedaż 
realności wyk. hip. | 653 ks. grunt. gminy 
Zadubrowce objętej dłużniezki solidarnej An- 
ny Stuparyk własnej. 

Ceng wywołania stanowi kwota 20” zł 
zaś wadyum 102/, tejże. 

Knratorem niewiadomych wierzycieli u- 
stanowiony adw. dr. Rosenheck ze Sniatyna 

Resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć można w tns. registraturze. 

Śniatyn. dnia 25 grudnia 1897. 


L. 12285 (596 2—3) 
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go- 
dzinie 10 rano w dniu 25 lutego 1 98 po- 
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 28 marca 
1898 nawet niżej takowej licytacya 1,3 ezęści 
realności według wyk. hip 580 ks. gr. gm. 
kat. Stary Kosów Danyły Lmlezuk własnej na 
rzecz Judy Bleiweisa pto 8 zł. a. w. z pn. 

Cena wywołania 40 zł. 

Wadyum 4 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i wy- 
ciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. regi- 
straturze. 

la nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu wierzycieli hipotecznych ustanowiono 
kuratorem adw. dr. Wilkowskiego w Kosowie. 

Kosów, 16 sierpnia 1897. 


L. 7938 (0853 3—3) 

W lutejszym Sadzie odbędzie się o go- 
dzinie 30 rano w dniu 25 lutego 1898 po- 
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 28 marca 
1598 nawet niżej takowej licytacya realności 
według wyk. hip, 853 ks. gr. gminy katast. 
Kosmacz Dmytra Szkodieka syna Dmytra 
własnej na rzecz Jankla Gliicksteraa Berla 
pto 50 zł. a. w. z pn. 

Cena wywołania 260 zł. 

Wadyum 24 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i wy- 
ciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. regi- 
straturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu wierzycieli hipotecznych ustanowiono 
kuratorem adwokata doktora Wilkowskiego w 
Kosowie. 

Kosów, 15 czerwca 1897. 


“T. 2560 - (599 2—3) 

B niza 3acn0kOcHa pipurenkaocera Ma- 
pii I'opusoBnu B kBori 2 sp. 65 xp. 18 par 
no 15 ap. 12 kp. i eyma 12 ap. 43 Kp. Bi- 
CraHe peadBROCY OÓHATA BMK. run. Y. 233 
rp. FoaoBa neoóBa1ok Macu cHaqkoBOŃ Ka- 
TepuHa Buauunapekof BJIacHa qua 24 ororo 
i 31 mapra 1898 xawynm pasom o rogami 
10 pamo, ma nepmim repuasi sa nimy BM- 
kady 150 sp. aóo sacme, Ha xpyrim 30 
TaKO:k HACHE TAKOBOŃ IpoJraHOb. 

Bamom 15 sp. B. a. 

O row saziqomade ca Bipurenek Korpi- 
óm no yam 17 mororo 1897 mpaBa peueBni 
m0 pea.rnaocru noBuciioń Haóynu ao Ko- 
Tpión o rom piwesiło yBiąoMieHi He siera- 
JA 40 pyk kyparopa Cramnesasa HeBenaia 
B Kogosi. 

Peura ycaoBiki Mowa neperIAHyTA B 
Tyc. perierparypi. 

K:30ga, 10 maarepanka 1897. 


L. 19615 (561 3—3) 

0. k Sąd powiatowy 5 IL. we Lwowie 
rozpisuje celem sciągnięcia, na rzecz Józefa 
Koziara kosztów sporu w kwocie 40 zł. 64 ct. 
w. a. z pn. licytacye realności niel. Pawła, 
Piotra, Maryanny, Katarzyny, Anny, Fran- 
ciszka, Wojciecha i Rozalii Koziarów własnej 
wyk. hip. 124 gminy kat. Prusy objętej na 
dzień 4 lutego 1898 i na dzień 4 marca 1888 
zawsze © godzinie 12 rano w biurze egzeku- 


| cyjneln. 


(ena wywołania 140 zł. 

Wadyum 40 zt. 

Na pierwszym terminie realność tę na- 
być można za lub wyżej ceny wywołania, 
na drugim i poniżej. 

Resztę warunków, protokół spisania przy- 
należności, ocenienia, tudzież wyciąg hipot., 
przejrzeć można w tus registraturze. 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Blimński we Lwowie. 

Lwów, 22 listopada 1897. 


M 1202 (527 3—3) 

0. k. Sąd powiatowy rozpisuje na za- 
spokojenie wierzytelności Piotra Tokarza w 
resztującej kwocie 250 zł. a. w. publiczną 
egzekucyjną sprzedaż 1|2 realności lwh. 1732 
i 1/4 części posiadłości lwh. 152 ks. gr. gm. 
Stroszówka objętych a mianowicie na dzień 
21 lutego 1898 i na dzień 21 marca 1898 
każdym razem o godzinie 10 rano w Georli- 
cach. 

Cena wywołania 12 realności whl. 172 
jest 995 zł., zaś 1j% części realności lwh. 152 
jest 151 zł. a. w. 

Wadyum 99 zł. 50 et. i 15 zł. 10 ct. 
wal. austr. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 
stanawia się p. adw. dr. Dzinbczyńskiego w 
Gorlicach. | 

Resztę warunków licytacyjnych, proto- 
kół oszacowania i wyciągi hipoteczne przejrzeć 
można w tut. registraturze, 

Gortice, dnia 4 grudnia 1897. 


L 7072 (462 3—3) 

Dnia 28 lutego i dnia 28 marca 1898 
każdym razem o godzinie 10 rano odbędzie się 
w tutejszym sądzie egzekucyjna publiezna li- 
cytacya realnosei w Wierzbanowy wyk. hip. 
145 objętej Marcina Lisa młodszego i Marci- 
na Lisa syna Marcina Lisa młodszego własnej 
na pokrycie pretensyi galic. Zakładu kredyt. 
ziemskiego we Lwowie o 4 zaległe raty. 

Cena wywołania wynosi 1059 zł. 

Wadyam 105 zł. 

Resztę warunków można przejrzeć w lut. 
registrziurze. 

Dobczyce, 28 grudnia 1897. 


= 0. k. Sąd powiatowy w Dobczycach u- 
wiadamia nieznanego z miejsca pobytu Mar- 
cina Lisa syna Marcina z Kobieinika, że re- 
zolueją z dnia dzisiejszego dozwolił egzeku- 
cyjnej licytacyi realności lwh. 145 w Wierz- 
banowy w połowie jego własnej na rzecz 
galie. Zakładu kredyt. ziemskiego we Lwowie. 

Rezolueyę niniejszą doręczono kuratoro- 
wi Janowi Glaserowi w Dobczycach. 
Dobczyce, dnia 28 grudnia 1897. 


L. 10858 (529 3—3) 

Zawiadamia się, że na zaspokojenie wie- 
rzytelności Bohdana Wołosa w kwocie 100 zł. 
z pn. odbędzie się w tutejszym sądzie dnia 
16 lutego i 21 marca 1898 o godz. 10 rano 
sprzedaż połowy realności whl. 13 gminy 
Zbudyn objętej dłużnika Jana Stachlmayera 
własnej. 

Cenę wywołania wynosi kwota 55 zł. 
wal. austr. 

Wadyum 5 zł. 50 ct. w. a. 

Warunki licytacyjne, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny w registraturze przeglądnąć 
można. 

C. k. Sąd powiatowy 

Jaworów, 28 listopada 1897. 


L. 7574 (582 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 
rozpisuje w sprawie Maurycego Samuela w 
Niepołomicach przeciw Karolowi Slebodzie w 
Woli Zabierzowskiej pto 10 zł. a. w. z pa. 
egzekucyjną sprzedaż całej realności w Woli 
Zabierzowskiej pod Nr. 29 położonej lwh. 376 
gm. kat. Zabierzów objętej Karola Ślebody 
własnej przez publiczną lieytacyę. 

Licytacya ta odbędzie się w tutejszym 
sądzie w dwóch terminach a mianowicie dnia 
9 lutego 1898 i dnia 16 marca 1898 każdym 
razem o godz. 9 rano. 

Cena wywołania 1310 zł. 

Wadyum 181 zł. 

Kuratorem niewiadomych. wierzycieli p. 
adw. Góra z substytucyą p. Grodyńskiego w 


Niepołomicach. 
Niepołomice, 25 lutego 1897. 
L. 7822 (643 1—3) 


C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie 
zawiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 96 
zł. 68 et. a. w. z pn. odbędzie się na rzecz 
Towarzystwa kupieckiego i eskompiowego w 
tut. sądzie powiatowym sprzedaż posiadłości 
lwh. 1054 gm. kat. Peczeniżyn objętej dłu- 
żnika Leiby Schatzberga Mojżesza własnej w 
dwóch terminach, mianowicie dnia 16 lutego 
1898 i dnia 16 marca 1898 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Markiewicz w Peczeniżynie. 

Wadyum wynosi 50 zł. a. w. 

Peczeniżyn, 8 grudnia 1897. 


L. 7823 (649 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie 
zawiadamia, 1ż celem zaspokojenia sumy 185 zł. 
65 et. a. w. z pn. odbędzie się na rzecz To- 
warzystwa kupiec. i eskompt. w Peczeniżynie 
w tut. sądzie powiatowym sprzedaż posiadło- 
ści iwh 1352 gm. kat. Peczeniżyn objętej 
dłużnika Leisora Zwerga własnej w dwóch 
terminach, mianowicie dnia 16 lutego 1898 
i dnia 16 marca 1598 każdym razem o go- 
dzinie 10 przed południem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
heytacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Markiewicz w Peczeniżynie. 

Wadyum wynosi 55 zł. 60 ct. 

Peczeniżyn, 8 grudnia 1897. 


L. 17049 (629 1—3) 

C. k. miejsko-delegowauy Sąd powiatowy 
w Tarnopolu podaje do wiadomości, że na 
zaspokojenie  pretensyi Mojżesza Schrage 
przeciw nieletnim Janowi, Wiktoryi i Maryi 
Bednarskim w kwocie 98 zł. 20 ct. wa. z pn. 
odbędzie się w tutejszym sądzie dnia 18 lu- 
tego 1898 i dnia 18 marca 1898 zawsze o 
godzinie 10 rano przymusowa sprzedaż 4,6 
części realności wyk. hip. 1. 26 w Lozowej 
nielet. Antoniego, Jana, Wiktoryi i Maryi 
Bednarskich własnej. 

Cena wywołania wynosi 2598 zł. 38 
ch w. a. 
Wadyum 259 zł. 33! et. wa. 
Resztę warunków lieytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i akt oszacowania przejrzeć można 
w registraturze. 

Tarnopol, 80 grudnia 1897 
L. 10862 (635 1—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności miej- 
skiej kasy oszczędności w Bochni w kwocie 
86 zł. odbędzie się w tutejszym sądzie w 
duiach 21 lutego i 28 marca 18*8 każdym 
razem o godzinie 10 rano publiczna licytacya 
realności whl. 453 gm. Bochnia Maryi No 
wak własnej i 1/4 części realności whl 197 
w Bochni Tomasza Drożdzika własnej. 

Cena wywołania pierwszej 453 zł., dru- 
giej 265 zł. 

Wadyum 45 i 26 zł 

Resztę warunków licytacyjnych w sądzie 
można przejrzeć. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Bochnia 30 września 1894. 


L. 8987 (641 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Cieżkowicach 
podaje do wiadomości, iż eelem zaspokojenia 
wierzytelności Towarzystwa zaliczkowego w 
Grybowie w kwocie 155 zł. 81 et. z przyn. 


8 


odbędzie się w tutejszym Sądzie licytaeya re- ; L. 1026 


alności pod Nr. 3 w Sędziszowej położonej 
wyk. hip. 2 ks. grunt. dla tejże gminy obję- 
tej dłużnik: Michała Wiejaczki własnej w 
dwóch terminach mianowicie w dniu 7 lutego 
1898 i w dniu 7 marca 1898 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem. 

Cenę wywołania stanowi wartość szą- 
cunkowa 1614 zł. 

Wadyum wynosi 161 zł. 

Resztę warunków sprzedaży, akt osza- 
cowania i wyciąg hipoteczny przejrzeć mo- 
Żna.w tusąd. registraturze. 

Dla wierzycieli z nazwiska i miejsca 
pobytu niewiadomych oraz dla tych, którzyby 
uzyskali prawa zastawu na pomienionej real- 
ności po dniu 24 listopada 1897 ustanawia 
się kuratorem pana Leopolda Wiśniowskiego 
c. k. notaryusza z Ciężkowie. 

Ciężkowice, 24 listopada 1897. 


L. 15478 (654 1—3) 

Dnia 7 lutego 1898 i 14 marea 1898 
każdym razem o godzinie 10 rano odbędzie 
się w Sądzia powiatowym w Tłumaczu licy- 
tacya 1/4 części realności whl. 601 i całej 
realności whl. 254 ks. gr gminy Ostrynia 
objętych do spadkobierców ś p. Wasyla Pań- 
ków należących, ciała tabularne stanowiących 
eelem zaspokojenia sumy 44 zł. 50 ct. a. w. 
z pn. na rzecz Iwana, Nasti i Semania Ta- 
tarczuków. 

Realności te każda z osobna na pier- 
wszym terminie tylko za lub powyżej, na 
drugim także terminie poniżej ceny szacun- 
kowej zostaną sprzedane. 

Cena wywołania za 1/4 część ciała hip. 
whl. 601 suma 45 zł., za całe ciało hipot 
whl. 254 suma 1035 zł. 

Wadyum 109/, od tych sum to jest 
4 zł. 50 ct. i 103 zł. 50 ct. 

Dla niewiadomych wierzycieli ustano- 
wiony kuratorem adw. dr. Orłowski z Tłu- 
macza. 

Reszta warunków i wyciąg tabularny 
w registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Tłumacz, 12 grudnia 1897, 


L. 6178 (650 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie 
zawiadamia, iż eelem zaspokojenia sumy 26 zł. 
90 et. a. w. z pn. odbędzie się na rzecz Wi- 
gdora Reunera w tutej. sądzie powiatowym 
sprzedaż realności lwh. 47 gm. kat. Borszów 
miżny objętej dłużniczki Maryi z Budurowi- 
czów Kunyczysz własnej w dwóch terminach 
mianowicie dnia 25 lutego 1898 i dnia 24 
marca 1898 każdym razem o godzinie 10 
przed południem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w tusądowej 
registraturze. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Markiewicz w Peczeniżynie. 

(ena wywołania wynosi 400 zł. a wa- 
dyura 40 zł. a. w. 

Peczeniżyn, 23 grudnia 1897. 


Konkursa. 


KONKURS. 

Celem obsadzenia stałej posady portiera 
w gmachu kliniki chirurgicznej Uniwersytetu 
Jagiellońskiego rozpisuje się niniejszem kon- 
kurs z terminem do dnia 20 lutego 1898, 

Z posadą tą połączona jest roczna płaca 
300 zł, dodatek aktywalny 75 zł., dodatek na 
lhberyę w kwocie rocznej 21 zł. oraz bezpła- 
tue mieszkanie w gmachu klinicznym. 

Ubiegający się o powyższą posadę win- 
ni udowodnić znajomość języka polskiego i 
niemieckiego w słowie i piśmie, tudzież fizy- 
czne uzdolnienie do pełnienia obowiązków, i 
wnieść podania swoje zaopatrzone w dokumen- 
ta, wykazujące wiek, stan i dotycheza- 
sowe zatrudnienie w terminie powyżej wska- 
zanym na ręce Senatu Akademickiego c. k 
Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie. 

Kandydaci zostający w służbie publi- 
cznej mają to uczynić za pośrednictwem swej 
władzy przełożonej. 

W myśl ustawy z d. 19 kwietnia 1872 
l. 60 D. pp. przy obsadzeniu rzeczonej posa- 
dy mieć będą pierwszeństwo wysłużeni poć- 
oficerowie ck. armii, posiadający przepisane 
warunki a dopi*ro w braku tychże mają być 
uwzględnieni inni kompetenci należycie ukwa- 
lifikowani. 

Kraków, 20 stycznia 1698. 


101 (545 3—3) 


L. 1:29 . (617 1-8) 
KONKURS 

Dwie posady sędziów powiatowych w 
Podbużu i Winnikach w VIII. klasie jest do 
obsadzenia. 

Ubiegajacy się o te lub o posadę sędziego 
powiatowego w innem miejscu w Galicyi wscho- 
dniej opróżnić się mogącą wniosą swcje na- 
leżycie udokumentowane podania w drodze 
przepisanej najdalej do 18 lutego 1598 do do- 
tyczącego Prezydyum sądu kolegialnego. 

Lwów, 25 stycznia 1898. 


(513 3—3) 
KONKURS. 

Magistrat król. miasta Tarnopola 
rozpisuje niniejszem konkurs na posa- 
dę rachmistrza. 

Z posada tą połączona jest płaca 
1200 zł. rosznie, dodatek na mieszka- 
nie rocznych 240 zł, tudzież prawo do 
trzech dodatków p'ęsioletnich po 120 zł. 

Kandydaci ubiegający się o tę po- 
sądę wiani stosownie do rozporządze- 
nia Wydziału krajowego z d. 29 maja 
1891 dzien. ust. i rozp. kraj. Nr. 67 
posiadać zaajomość języków krajowych. 
i języka niemieckiego, wykazać, że nie 
przekroczyli 40 roku życia i że posia- 
dają obywatelstwo austryackie. 

Ponadto wymaga się od kandyda- 
tów na posadę rachmistrza egzaminu 
państwowego z rachunkowości i przy- 
najmniej jednorocznej praktyki przy ka- 
sie jednego z Magistratów lub przy 
kasie rządowej lub Wydziału krajo- 
wego. 

Posada powyższa nadaną zostanie 
prowizorycznie z prawem do emerytu- 
ry i stabilizacyi po jednorocznej niena- 
gamnej służbie. 

Podania udokumentowane wraz z 
wykazaniem dotychczasowego zajęcia 
wnosić należy najdalej do końca lute- 
go 1898 wprost do Magistratu król. 
miasta Tarnopola, eo do kandydatów 
zaś pozostających już w służbie publi- 
cznej za pośrednictwem Władzy prze- 
łożonej. 

Magistrat król. miasta 

Tarnopol, 21 stycznia 1898. 


L. 23 (656) 
KONKURS. 

Magistrat Ciężkowice (powiatu Gry- 
bów) ogłasza konkurs na opróżniene po- 
sądy a to kancelisty z płacą roczną 300 
zł. i kasyera z płacą 180 zł. 

Podania poparte metryką urodzin 
i dowodami dotychczasowego zajęcia 
i prowadzenia się mają być wuoszune 
w ciągu miesiąca od dnia ogłoszenia 
licząc w Magistracie w Ciężkowicach. 

Kandydaci wykazujący się nabytą 
już zaajomością manipulacyi magistra- 
tualnej względnie kasowej mają przed 
innymi pierwszeństwo. 

Magistrat. 

Ciężkowice, 25 stycznia 1898. 


Upadłości. 
(568 2—3) 


W sprawie konkursowej J. Bieńkowskie- 
go, mianuja sąd w miejsce radcy sądu kra- 
jowego Nowaczyńskiego komisarzem konkurso- 
wym radeę sądu krajowego Władysława Te- 
ieśniekiego. 

©. k. Sąd krajowy oddział VI; 

Kraków, 15 stycznia 1898. 


Ie Gil 


L. 26 i (567 2-- 3) 
W sprawie konkursowej Władysława 
Rauscha, mianuje się w miejsce radcy sądu 
krajowego Kwapniewskiego, komisarzem kon- 
kursowym radcę sądu krajowego Władysława 
Teleśnickiego. 
C. k. Sąd krajowy oddzial VI 
Kraków, 15 stysznia 1898. 


L. 578 (566 2—3) 
W sprawie konkursowej Wiktoryi Ka- 
szyczko mianuje sąd w miejsce radey sądu 
krajowego Kwapniewskiego komisarzem kon 
knrsowym radcę sądu krajowego Władysława 
Teleśnickiego. J 
C k. Sąd krajowy oddział VI. 
w Krakowie, 15 stycznia 1898. 


L 406 (615 2—-3) 

„0. k. Sąd krjowy we Lwowie ogłasza 
niniejszem, że do likwidzeyi pretensyj zgło- 
szonych dodatkowo do mas rozbiorowych fir- 
my (oldst=rn % Lówenherz i jawnych spól- 
ników Sala':ona Goldsterna i Dawida Lówea- 
berza wyznacza się termin na dzień 28 lute- 
go 1:98 gedz. 10 rano w Sali rozpraw tut. 
Sądu. 

iwów, 81 grudnia 1897. 


L. 147 (572 2—8) 

C. k. Sąd obwodowy jako konk. w Stry- 
ju ogiasza, że ustanowiono w sprawie konk. 
Sendera Abrahama i Izaka braci Schónfel- 
dów komisarzem konkarsowym ck. Radcę są- 
du krajowego pana Tryszkiewicza w miejsce 


byłego komisarza konkursowego ck. Radey są- 
du krajowego p. dr. Sahanka. i 
Stryj 81 grudnia 1897. 


Wyroki prasowe. 
L. 14 


| : (658) 

W Imeny Jeho Wełyczestwa Cisara ! 

C. k. Sud krajewyj dla spraw karnych 
u Lwowi riszył na podstawi $$. 489 i 493 
zak. kar. i $. 37 zak. pras. szezo soderżanie 
artykułu umiszęzencho w czysli 3 czasopysy 
„Hromadskij Hołos* z d. 20 sieznia 1898 
pid napysom „jak zahyriujat naszi prawa“ 
wid słiw „a szezożby si pański posły* do 
sliw: bo se czysta neprawda* i wid słiw :„wsi 
posły szlachocko pański* do słiw: „kto wasz 
tiażkij woroh* mistyt w sobi znamena pro- 
wyny złoczyństwa z $. 302 zak. kar. i proto 
usprawedływłena jest zariadżena czerez ek. 
Prokuratora derżawnoho konfiskata seji cza- 
Sopysy. 
i W ślidztwije toho riszenia wzbronene 
jest dalsze rozprosteranie toho artykułu a za- 
branyj nakład maje buty znyszczenyj. 

Lwiw, 25 sicznia 1898. 


Kuratelg, 
L. 2922 (548 2—8) 


~ Nad Magdą Rozdolską z Tysmienicy 
opieka na czas nieograniczony przedłużona z0- 
stała. - 
C. k. Sąd powiatowy. 
Tyśmieniea, 13 października 1897. 


L. 19648 i (653 1—3) 
Antoni Trybuch z Tartakowa uznany 
marnotrawcą, kuratorem jego Teodor Seńczuk 
z Tartakowa 
Sokal, 27 sierpnia 1897. 


L..518 - (627 1—8) 
Julian Szewczyk uznany umysłowo cho- 
rym. 
Kuratorem jego Tomasz Klimonda. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Kraków, 11 stycznia 1898, 


Rozmaite obwieszczenia. 
L. 14830 (573 2—3) 

C. k. Sad powiatowy miej. dlg. w Sa- 
noku zawiadamia niewiadomego z życia i miej- 
sca pobytu Michała Górniaka, że powiatowe 
Towarzystwo zaliczkowe w Sanoku wniosło 
przeciw niemu pozew pto 10 zł. 20 ct. zpn. 
na który termin do rozprawy drobiazgowej na 
dzień 18 lutego 1898 wyznaczono, dlań zaś 
kuratora w osobie dr. Flakowicza adw. w Sa- 
noku ustanowiono. 

Sanok, 15 grudnia 1897. 
L. 5024 (563 3—3) 
OBWIESZCZENIE. 

C. k. Ministerstwo obrony krajowej w 
porozumieniu z e. ik. państwewem Minister- 
stwem wojny wyznaczyło w myśl §. 51 ust, 
z 11 czerwca 1879 (Dz. u. p. Nr. 98) wyna- 
grodzenie płacić się mające w Galicyi przez 
Skarb wojskowy w czasie od 1 stycznia do 
końca grudnia 1898 za obiad, który podczas 
przemarszu należy się od ponoszącego kwa- 
terunek żołnierzom, począwszy od zastępcy 
oficera aż do najniższego stopnia, w następu- 
jących kwotach : 

a) dwudziestu pięciu (25) centów dla 
miasta Lwowa; 

b) dwudziestu czterech (24) centów dla 
miasta Krakowa ; 

c) siedmnastu (17) centów dla wszy- 
stkich innych stacyi przechodowych. 

Co się podaja do powszechnej wiado- 
mości w skutek reskryptu e. k. Ministerstwa 


obrony krajowej z 18 grudnia 1897 1. 
35126|8185 H b. 
Ze k Namiestnietwa 
Lwów, dnia 22 stycznia 1898. 
L 3908 (558 3—3) 


C k. Sąd powiatowy we Frysztaku za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Michała Olkusznika, że Izak Dawid Schmidt 
przeciw niemu i Wilhelmowi Nesseltuchowi 
wniósł pozew drob. de praes z 18 grudnia 
1597 1. 4908 o zapłatę 30 zł. a. w., na który 
wyznaczono termin do rozprawy drobiazgowej 
na dzień 81 stycznia 1898 o godz. 9 rano. 

Wzywa się zatem pozwanego Michała 
Olkusznika, aby na powyższym terminie albo 
osobiście się stawił albo by się z ustanowio- 
nym dla niego kuratorem p. Antonim Ru- 
żamskim c. k notaryuszem we Frysztaku po- 
rozumiał, lub innego zastępcę sądewi przed- 
stawił, w przeciwnym bowiem razie skutki 
z tego zaniedbania wyniknąć mogące sam 
sobie przypisze. 

,„C. k Sąd powiatowy, 

Frysztak, dnia 18 grudnia 1897, 


— 
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L. 4904 (552 3—3) 

C k. Sąd powiatowy we Frysztaku za- 
wiadamia niewiadomego z miejsea pobytu 
Michała Olkusznika, że Izaak Dawid Schraiedź 
przeciw niemu wniósł pozew drobiazgowy de 
praes 15 grudnia 1897 1. 4904 o zapłatę 15 
zł. a. w., na który wyznaczono termin do 
rozprawy drobiazgowej na dzień 31 stycznia 
1898 o godzinie 9 rano. 

Wzywa się zatem pozwanego Michała 
Qlkusznika, aby na powyższym terminie albo 
osobiście się stawił, albo by się z ustanowio- 
nym dla niego kuratorem p Antonim Ru- 
zamskim c. k. notarynszem w Hrysztaku po- 
rozumiał lub innego zastępcę sądowi przed- 
stawił, w przeciwnym bowiem razie skutki z 
tego zaniedbania wyniknąć mogące sam sobie 
przypisze. 

Frysztak, dnia 18 grudnia 1897. 


(547 3—3) 
PP. Adwokaci dr. Seweryn Daniłowicz 
w Kutach i dr. Mayer Letz w Skałacie za- 
mierzają przesiedlić się, a to pierwszy z dniem 
10 kwietnia 1898 doł Przemyśla, a drugi z 
dniem 15 kwietnia 1893 do Horodenki. 
Z Wydziału Izby Adwokatów 
Lwów, dnia 15 stycznia 1898. 


(546 3—3) 
_ PP. DDr. Józef Jan Adolf 8 im Klein 
i Simche vel Zygmunt Rosenfeld wpisani zo- 
stali z dniem 15 stycznia 1898 na listę adwo- 
katów, a to pierwszy z siedzibą w Radzie- 
chowie, a drugi z siedzibą w Tarnopolu 
Z Wydziału Izby Adwokatów 
Lwów, dnia 15 stycznia 1893. 


L. 862 (517 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Jaśle zawiadamia Juliana Gottmanna, że prze- 
ciw niemu wniósł Moses Margulies z Jasła 
pozew de praes 5 lutego 1897 1. 862 o za- 
płacenie kwoty 60 zł. z pn. i że wydana w 
skutek tego uchwała z dnia 6 lutego 1697 I. 
862 wyznaczając termin do rozprawy na dzień 
10 marca 1598 o godzinle 10 rano doręczoną 
została kuratorowi adw. dr. Władysławowi 
Chwalibogowi « Jaśle. 

Poleca się Julianowi Gotimannowi, aby 
temuż kuratorowi potrzebnych śroków obrony 
dostarczył lub też tutejszemu sądowi innego 
pelnomoenika wskazał. 

Jasło, dnia 6 lutego 1897. 


L. 78033 (370 3—3) 

C. k. Sąd kraiowy dia spraw cywilnych 
we Lwowie ogłasza na podstawie usi. z 16 
lutego 1883 Nr. 20 dz. up że wdrożył postępo- 
wanie względem uznania Romana Btałkowskie- 
go radcy sądowego i naczelnika ck, sądu po- 
wiatowego w Sokalu za zmarłego z powodu, 
że tenże będąc chory wyszedłszy d. 16 sierpnia 
1894 w Zakopanem widziany był po raz o- 
statni w dniu tym w ustroniu bezludn=m na 
tak zwanej Kondratowej hali w Tatrach jak 
bez przewodnika w głąb niebezpiecznych gór 
po bezdrożach kroczył i odtąd bez wieści 
zginął. 

Wzywa się zatem wszystkich, którzyby 
cokolwiek o pozostawianiu tegoż Romana Biał- 
kowskiego przy życiu lub w ogóle jakie wa- 
żne szczegóły z czasu od 16 sierpnia 1894 
wiedzieli, by o nich bądź tut. sądowi, bądż 
adw. dr. Włodzimierzowi Godlewskiemu we 
Lwowie jako kuratorowi dla zaginionego usta- 
nowionemu bezzwłocznie donieśli, gdyż po u- 
pływie jednego roku od 8 ogłoszenia tego e- 
dyktu w Gazecie lwowskiej sąd wspomnianego 
Białkowskiego za zmarłego uzna. 

Lwów, 31 grudnia 1897. 


L. 2081 (655) 

Przeciw Ewie z Janków Moroz także 
„Ewie Majbuk urodzonej, Janków zwanej, któ- 
rej miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e k. sądu powiatowego w Ubno- 
wie przez Iwana Sawkę pozew o zeznanie do- 
kumentu zdolnego ds intabulacyi prawa 
własności pare. gr. l. kat. 4960 w Wulee 
mazowieckiej. 

Na podstawie pozwu pierwszą audyencyę 
do ustnej rozprawy procesowej na dzień 10 
lutego 1:98 o godz. 10 przedpołud. przy tymże 
sądzie bióro Nr. 1 zarządzono. 

Celem strzeżenia praw Ewy z Janków 
Moroz także Ewy Majbuk urodzonej, Janków 
zwanej ustanawia się pana Jana Demkowa 
w Wulee mazowieckiej kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
ną w rzeczonej sprawie na tejże koszt i nie- 
bezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

. k. sąd powiatowy oddział I. 

W Uhnowie, dnia 1 stycznia 1898. 


(644 1—3) 
0. k. Sąd powiatowy w Dukli zawiada- 
mia z miejsca pobytu niewiadom: ch Piotra i 
Agatę Fejcer, że Jan Korzec wniósł pozew 
przeciw nim pod dniem 30 listopada 1897 
À. 10755 o zapłatę sumy 1g zł aw. wskutek 
którego to pozwu termin do rozprawy drobia- 
zgowej na dzień 18 lutego 18598 na 
9 rano wyznaczono, i że do zastępowania go 
w tej sprawie ustanowiono na jego koszt i 
Liebezpieczeństwo kuratora Hieronima Wilce- 


L. 25 


ra i temuż pozew doręczono i zarazem wzywa 
Piotra i Agatę Korzee, aby ustanowionemu ku- 
ratorowi udzielili środków do obrony albo in- 
nego pełnomocnika sądowi przedsiawił gdyż 


inaczej złe skutki zaniedbania sami sobie 
przypiszą. 

Dukla, 30 listopada 1897. 
L. 19108 (625 1—3) 


C. k. Sąd obwodowy w Samborze jeko 
sąd handlowy ogłasza, że w roku 1898 wpi- 
sy w rejestrach handlowych i w rejestrach 
dla stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych 
uskutecznione, ogłaszane będą w Gazecie Lwo- 
wskiej i w Przeglądzie prawa i administracji. 

Sambor, 81 grudnia 1897. 
DES (622 1—3) 
Pan dr. Marek Wohllerner adw. w Dro- 
hobyczu zrezygnował z wykonywania adwokatu- 
rya pan dr. Natan Apfel adw. w Drohoby- 
czu został jego substytutem zamianowany. 

Z Wydziału Izby Adwokatów 

Sambor, 25 stycznia 1848, 


L 6837 (379 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie nie- 
znanego z miejsca pobytu Dańka Krysa syna 
Semka z Rybnego zawiadamia, że wskutek 
pozwu Franka Łosia de praes 19 pażdzierni- 
ka 1897 1. 6837 przeciw niemu i innym o 
uznanie prawa właśności par. 1471 termin na 
dzień 8 lutego 1898 wyznaczono, a dla nie- 
go kuratora w osobie Petra Full. ustanowiono. 

Wzywa się przeto pozwanego, by usta- 
nowionermu kuratorowi potrzebnej informacyi 
udzielił lub sądowi Innego zastępcę wskazał, 
gdyż inaczej skutki z tego wynikłe sam sobie 
przypisać będzie musiał. 

Baligród, 19 października 1697. 


L. 1854 (331 1—3 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 


Jaśle zawiadamia Romana Kowalskiego, że 


L. 37151 


Doniesienia 


9 


| przeciw niemu wniosła Mechcia Emer pozew 


de praes 25 czerwca 1897 l. 4566 o wydanie 
nakazu zapłaty sumy 500 zł. z pn. i że wy- 
dany wskutek tego nakaz zapłaty z dnia 26 
czarwca 1897 l. 4566 doręczonym został ku- 
ratorowi adw. dr. Steinhausowi w Jaśle ze 
substytucyą adw. dr. Pawłowskiego w Jaśle 
i poleca mu, aby temuż kuratorowi potrze- 
|bnych środków obrony dostarczył lub też tut. 
jsądowi innego pełnomoenika wskazał, gdyż 
w przeciwnym razie skutki z tego wyniknąć 
mogące sam sobie przypisze. 
Jasło, dnia 6 listopada 1897. 


L. 23563 (333) 

C. k. Sąd obwodowy jak, handlowy w 
Przemyślu ogłasza, iż dnia 12 grudnia 1897 
wpisano do regestru handlowego dla firm za- 
robkowych i gospodarczych przy firmie „Sto- 
warzyszenie dla oszczędności i zaliczek I ogól- 
nego Towarzystwa dla urzędników austr.-węg. 
Monarchii, w Przemyślu*, że w skutek wy- 
borów uzupełniających z dnia 16 maja 1897 
do składu Dyrekcyi stowarzyszenia oszezędno- 
ści i zaliczek I ogólnego Towarzystwa urzę- 
dników austr-węg. Monarchii w Przemyślu 
weszli na rok 1897 Wiktor Nennel e. k. radca 
sądu krajowego, Jerzy Harwot c. k. profesor 
gimnazyalny, Stanisław Goliński e. k. profe- 
sor gimnazyalny, Władysław Relinger e. k. 


| Inspektor szkół, ks. dr. Józef Drozd e. k. pro- 


fesor gimnazyalny, dr. Michał Szyszkowski 
lekarz, Włodzimierz Wilke e. k. radca sądu 
krajowego, Juliusz Schindler e. k. kontrolor 
poczt i Hugo Królikowski e. k. sekretarz sądu, 
zaś jako zastępcy pp. Czesław Librewski ck. 
nadkomisarz skarbu, Jan Strojnowski e. k. 
nadpoborca podatkowy i Leopold Blucha u- 
rzędnik kolejowy wszyscy w Przemyślu zamie- 
szkali, że dalej wskutek wyborów z dnia 22 
maja 1897 zwierzchnikiem Stowarzyszenia p. 
Wiktor Nennel, zastępcą zaś zwierzchnika p. 
Stanisław Goliński wybrani zostali. 
Przemyśl, 24 grudnia 1897. 


zła 


L. 81 (885) 
Przeeiw Mojżeszowi Fassowi kupcowi 
końcowo w Przemyślu zamieszkałemu, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym Z0- 
stał do c. k. sądu obwodowego jako hadlo- 
wego w Przemyślu przez Stowarzyszenie bank. 
w Przemyślu pozew o zapłatę sumy wekslo- 
wej 270 zł. w. a. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
j płaty z dnia 8 stycznia 1898 (w. 81|98 1, 
| który pozwanemu niedoręczono, takowy w 
c. k. urzędzie pocztowym i telegraficznym 
jest złożony i którego doręczenie kuratorowi 
równocześnie się zarządza. 

Celem strzeżenia praw Mojżesza Fassa 
ustanawia sią p dr. Włodzimierza Błażow- 
skiego adw. w Przemyślu kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Moj- 
Żesza Fassa w rzeczonej sprawie na tegoż 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 
C. k. Sąd obwodowy handlowy w Przemyślu 

Oddział II, dnia 13 stycznia 1898. 


L 21781 (340 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Borszczowie za- 
wiadamia, że w 1872 d. 9 marca zmarł w 
Skale Jacher Schneider bez ostatniej woli roz- 
porządzenia. 

Do spadku jego powołanych z życia i 
pobytu nieznanych Jankla i Simehę Schnei- 
der tudzież nieznanych spadkobiereów Taubę 
Schneider i Feigę Kusznir wzywa się, aby w 
przeciągu jednego roku od dnia dzisiejszego 
zgłosili się w tut. Sądzie, swe prawa dziedzi- 
czenie wykazali i wnieśli deklaracye spadkowe 
inaczej bowiem rozprawa spadkowa tylko z 
oświadczającymi się spadkobiercami i adw. dr. 
Dorundziakiem jako kuratorem znanych spa- 
dkobiereów będzie przeprowadzoną i spadek 
przyznany im, nieobjęta zaś część spadku 
skarbowi państwa zostanie wyganą. 

Borszczów, 28 grudnia 1897. 


(619 1—3) 


Cencursausschreibung 
von Posten, für welche ausgediente Unter.ffiziere im Sione des Gesetzes vom 19 April 1872 (R. G. BI. Nr. 60) auf 
Grund des gesetzlichen Certificates anspruchsberechiigt sind. 
Im ersten Haibjahre 1898 werden nachbenannte Dienststellen zur Besetzung gelangen. 
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Die im Militärverbande zugebrachte Dienstzeit wird in die Kisehnbahndienstzeit bei unmittelbarem Übertritte gegen 


nachträgliche Leistung der statutenmassigen Kinzahlungen in den Provisionsfond fir die seinerzeitige Provisionsbemes- 


sung angerechnet. 


Die Competenzgesuche müssen mit dem gesetzlichen Original- Certificate (oder mit gerichtlich oder notariell beglau- 
bigten Abschriften) und einem ärztlichen Zeugnisse über die vollkommene körperliche Riistigkeit belegt sein. 
Krakau, im Janner 1898. 


K. k. Staatsbakndirection. 


Konkurs 


na posady do których na podstawie ustawowych certyfikatów są uprawnieni wysłużeni podoficerowie w myśl ustawy 
z dnia 19 kwietnia 1872 (dz. p. p. L. 60). 
W pierwszem półrocza 1898 zostaną następujące posady obsadzone: 
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UWAGA: W razie bezposredniego przejścia ze służby wojskowej do służby kolejowaj zostanie czas spędzony w służbie wojskowej wliczony 
do czasu służby kolejowej za dodatkowem uiszczeniem statutem oznaczonych wpłat do funduszu prowizyjnego i zostanie suma 

tych lat wziętą za podstawę do wymierzenia swego czasu prowizyi. z , 

Do podań należy dołączyć oryginalne prawne certyfikaty (lub odpisy sądownie względnie notaryalnie legalizowane) 

i świadectwo lekarskie, poświadczające zupełne fizyczne uzdolnienie. 


Kraków, w styczniu 1898. 


C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie. 
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Powieść Henryka Sienkiewicza 
M | 


Główny skład i ekspedycya Tygsdnika, Lwów, Pasaż Hansmana |. 9, kwartalnie w miejsca 
zł. 3.60, na prowineyi zł. 4.20. 
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Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarneckiego 1. 12 dom Wernera. ž (Zarządca Wł. J. Weber). Papier z fabryki papieru J. Fijałkowskieh. 


